
Rozm-owy • 
między przedstawicielami 

KC PZPR i KC SED 
W dniach 7-ł bm. odbyły się 

w Warszawie rozmowy miedzy 

orzedstawlclelaml KC Polsk!ej 
Zjednoczonej PartH Robotniczej 

ł KC Niemieckiej Socjalistycz­
nej Partii Jedności (SED). !)O­

świecone ustaleniu olanu wy­

miany I wsoółoracy obu oartll 
na rok 1970. Delegacja SED, 

której orzewodnlczył kierownik 
Wyd>zlału M!edzynarodowego 

KC SED Paul Markows·kl zo­

stała orzyjeta orzez członka 

Biura Politycznego. sekretarza 
KC PZPR Zenona Kliszkę. 

Miedzyna rodowy 
znak jakości 
dla wyrobów 

,,Lode~u·• 
Jedna z największych w bran 

ty wełnianej fabryka „Lodex" 
w l.odzl otrzymała licencję na 
oznaczanie swoich wyrobów mię 
dzynarodowym znakiem zawar­
tości żywej wełny - tzw. woll­
mark. Znak ten w nomenkla­
turze mlędzynarod<>wej Hanowi 
również gwarancję jakości tka­
nin. Licencja przy-znana „Lo­
dexowl" dotyczy ł tkanin pła­
szczowych damskich. Jest to 
po Zduńskowolskich ZPW dru 
gl zakład Zjednoczenia Przemy 
siu Wełnianego „Północ", któ­
n" otrzymał międzynarodowy 
znak jakości. 

Sinhua 
o trzęsięniu ziemi 
w Chinach 

W oiatek agencja Sinhua oo­
twierdziła informacje świato­
wych stacji sejsmol()l(icznych. 
te 5 stycznia br. położona w 
oołudniowych Chinach prowin­
cję Yunnan nawie<l zilo trze­
aien!e ziemi. 

Agencja pisze. !t rewołireyjne 

masy oświadczyły. te „pod 
światłym kierownictwem prze­
wodniczącego Mao nie ulękną 
sie tadnych trudności". „Będą 
one orowadzlć nieuozleta waJke 
i z oewnośclą osiągną zwycie­
stwo w walce z klęska żywio­
łu"' 

sinhua nie oodała, czy tne­
sienie ziemi ooclagnęło za sobą 
ofiary w ludziach I wyrzad:r.1-
ło zniszczenia. 
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Drugi dzień pobytu 
przewodniczącego - rządu CSRS 

O. Czernika w Polsce 
PIĄTEK BYŁ OR UG IM 

DNIEM POBYTU W NASZYM 
KRAJU PRZEWODNICZĄCE· 
GO RZĄDU CSRS OLDRZI­
CHA CZERNIKA. 

TEGO DNIA O. CZERNIK 
PRZYJĘTY ZOSTAL PRZEZ 
PRZEWODNICZĄCEGO RADY 
PAflSTWA MARIANA SPY· 
CHALSKIEGO. 

GOSC CZECHOSLOW ACKJ 
ZWIEDZAL NASZĄ STOLI· 
CĘ, W TOWARZYSTWIE PRE 
MIERA J. CYRANKIEWICZA 
ZWIEDZIŁ FSO N A ŻER A­
NIU. GDZIE ZAPOZNAŁ SIĘ 

Z PROCESEM PRODUKCJI 
TYCH NOWOCZESNYCH ZA· 
KŁADOW ORAZ WZIĄŁ U­
DZIAŁ W SPOTKANIU Z 
AKTYWEM FSO. 
Małżonka przewOdnicząceito 

rządu CSRS -- Bożena Czerni­
kowa w towarzystw\€ Krystyny 
CyranklewiczoweJ. Izabeli Ję­
drychow!!klej I Very Gregoro­
wej odwiedziła w ol ątek w ~o­

dzinach orzedootudnlowvch 
warszawskie Przedszkole nr 241 
przy ulicy Ksieda Tro1dena. 

W ~odz!nach oooołudn!owych 
B. Czern>kowa odwiedziła salon 

„Mody Polskiej". gdzie obser­
wowała pokaz modeli na z:mę 

I wczesna wiosnę. 

Odoadłv powodv bojkotu 

Francja wraca 
Rada Ministerialna Unii za­

ehodnloeuropejsklej (UZE) roz-
1>0czela w !>latek 2-dnie>we ob­
rady w Brukseli. Obrade>m tym 
nn:ew<>dniczv belgijski minister 
apraw zagranlcznvch Harmel. 

Jak wiade>mo. Francja bojko-

do UZE? 

Przewodnlczacy rządu CSRS 
- Oldrzich Czernik zwiedził 

w towarzystwie premiera Jó­
zefa Cyrankiewicza Fabrykę 

Same>chodów Ose>bowych na 
Żeraniu. - N/z. goście przy 
stanowisku kontroli ostatecz· 
nej samochOdu „Fiat-125 P". 

CAF - Czarnogórski - telefoto 

Prasa czechosłowacka 

o wizycie delegac)ł 
CSRS w Polsce 

ŁK FJN zainaugurował 
obchody rocznicy leninowskiej 

tu.fe e>brady UZE od lutege> 1969 
roku. kiedy to wbrew jej •nrze 
th"ow! .,.·pisano. na nonadek 
e>brad nroblem Bliskie1:0 Ws.cho 
du. Jednak dówna przyczyna 
&puszczenia UZE przez Francję 
była obawa. by organizacja ta 
nie stała sie forum dyskusji oa 
temat przystamenia W. Bryta­
nii do Europejskiej Wsn6lnoty 
Gosn"darczej. Francja "bawiała 
sie. że UZE może sle nrzekształ 
clć w c()Ś w rodzaju sadu ape­
lacyjnego w kwestii orzyjecia 
w. Brytanii do Wspólnege> Ryn­
ku. 

Po konferenc.11 haskie.I I zmia 
nie stanowiska francuskiego w 
surawie nrzyjecia W. Brytanii 
do EWG odpadły nowody boj­
kotu UZE przez Francie. W tel 
sytuacji sadzi sie. te w najbliż­
szych miesiąca.eh (konkretnie 
mówi sie o marcu). Francja 
nowróci do tej e>rgani:zadi. Od 
kilku miesięcy podejmuje w 
te.i snrawie usilne starani.a mi­
nister Harmel. 

Wszystkie dzlennikll czechoslo 
wackie w numerach piątkowych 
zamieszczają na pierwszych 
kolumnach informacje oraz roję 
ela . z pobytu premiera CSRS 
O. Czernika w Polsce. Liczne 
dziennik! inf<>rmują również o 
ukazaniu się artykułów w pra 
sie polskiej poświęconych wi­
zycie. 

Z udziałem czł<>nków Prff}'­
dium ŁK FJN oraz działaczy 
w zystkich oimiw Frontu .Jed­
ne>ści Narodu odbyła sie wczo­
raj w sali D<>Siedzeń Rady Na­
rodowej m. Łodzi ur"czysta 
inauituruja 100 rocznicy ur"­
dzin W. I. Lenina. Wykład 
inauituracyjny nt. _J,enin. a 
sorawa oolska". wydosit lek­
tor KC PZPR W. Bułat. 

Z BOGATYM PROGRAMEM 
OBCHODOW ROCZNICY LENI· 
NOWSKIEJ ZAPOZNAŁ ZE· 
BRANYCH SEKRETARZ ŁK 

FJN - A. WESOŁOWSKI. O• 
J>rócz cyklu ooczy<tów ukazuja­
CYCh aktualność Idei Len>na, 
pr()JITam przewiduje również 

nrelekcje o tematyce lenin«>w­
skleJ I okoliczn«>ście>we spotka• 

nia we wszystkich terenowych 
kołach FJN. Aktyw Frontu Jed­
nośc; Narodu wspólnie z człon­
kami terenowych grun oracy 
partyjne.i i innych Ol:'niw spe>­
łecznvch or~anizować bedzie 
m. in. wvcieczkl do muze6w 
Lenina w Warszawie i Poroni­
nie. 
Snołeczeóstwo miasta r<>ezni­

ce leninowską uczci licznymi 
czynami nrodukcyjnymi i SP«>-
łecznymi. Młodzież łódzka - ~~LRRiSllllllllRlłilSS&\d~~ 
członkowie ZMS w pierw..,ym 
o6łroczu br. wezma udział w 
s.ze~okiej akcji nrac społecz­

nych oritanizowanvch na rzecz 
miasta i środowiska nod ha-
słem: „Leninowi chwała. Dziś 6 stron 
Ojczyźnie - serca. Miastu -
oraca". (zbk) ~~~~ 

Kaprysy zimy 
Kapryśna tegoroczna zima 

przynosi z każdym dniem nie­
spodzianki. Jak ·wynika z ze­
stawu temperatur podanych 
przez agencję AP w ciągu ostat 
nich 24 godzin, ujemne tempera 
tury minus 8 i minus 3 stopnie 
Celsjusza zanotowano w Sztok 
holmie i Berlinie. W Moskw'e 
o godzinie 12 w południe zano­
towano plus jeden stopień Cel­
sjusza. 

Najcieplej jest w Madryc' 
pl us 13 st<> pni C, w Pa n·• I 
plus 10,4 stoonie C i w Rzymie 
plus 12 stopni c. 

• 600 osób uratowano od niechybnej 
śmierci • 30 reanimowano 

Już wkrótce Łódź otrzyma 
karetkę do reanimacji kardiologicznej 

(Informacja własna) 
Wtedy, gdy minuty, a na­

wet sekundy decydują o ura­

towaniu życia chorego, karet­

ka reanimacyjna spełnia nie­
zastąpioną rolę. Mówią o tym 

fakty. W ciągu dwóch lat 

działania tej karetki w Łodzi, 

odnotowano 3.600 wyjazdów. 
Fakt, że 30 osobom przywró­
cono życie reanimując je ze 

stanu śmierci klinicznej - jest 
dużo mówiący. 600 osób nato­
miast dzięki w porę podjętej 

akcji, uratowano od niechyb· 
nej śmierci. 

W marcu, a najpóźniej w 
kwietniu, Łódź, otrzyma ka­
retkę nowego typu, która bę­

dzie udzielae natychmiastowej 
pomocy w ciężkich przypad­
kach kardiologicznych, a więc 

związanych z zawałami I nie­

domogami krążenia. Od Wy-

Posiedzenie 
komisji KC PZPR 
do spraw młodzieży 

W piątek odbyło sie pOd orze 
Wodn:ctwem członka Biura P()­
l!tycznego, sekretarza KC PZPR 
Józefa Tejchmy. pos'.edzenie 
kom:sJ! KC do spraw młodzie­
ży, 

Na posiedzeniu orzedvskuto­
wano orobllemy związane z 
dz:ałalnośc!a Związku Młodzie­
ży WieJsk!ej, który w lutym I 
br. odbędz'.e swój IV krajowy 
zjazd 

działu Zdrowia otrzymano 
komplet urządzeń do reani­

macji, który eksponowany by~ 
na ostatniej wystawie czes­

kiej. Obecnie urządzema te 
są w okresie prób. Nowa ka. 

retka Pogotowia Ratunkowe­
go posiadać będzie między in­
nymi przenośny aparat do 
EKG oraz urządzenie do pobu 

dzania zatrzymanej czynności, 

bądź do usunięcia groźnych 

dla życia zaburzeń serca. 
(kas) 

Wznowienie rozmów 
amerykańsko-chińskich 

\V Warszawie 
Departament Stanu USA po­

dał do wiadomości, że w toku 
spotkania przedstawiciel! dyplo 
matycznych USA l ChRL w 
dniu 8 bm. uzgodniono sprawę 

wznowienia oficjalnych rozmów 
amerykańsko - chińskich na 
szczeblu ambasadorów w dnlu 
20 stycznia · 1970 r. w Warsza­
wie. 

Spotkanie w tym dniu ma 
nastąpić w siedzibie ambasady 
ChRL w Warszawie. Stronę a­
merykańską reprezentować bq­
dzie ambasador Stanów Zjedno 
czonych w Polsce. J. Stoessel 
jr. zaś stronę chińską charge 
d'affaires ChRL w Polsce, Lei 
Jang. 

Dalsze spotkania odbywać się 

mają na zmianę w siedzibach 
ambasad obu państw w War­
szawie. 

~ Przemówienie króla Husejna 
~ 967 Izraelczyków padło w bojo z ·partyzantami 
~ Bomby napalmowe na rozycfe egipskie 

Doniesienia z Bliskiego Wschódu 
Król Jordanii Husa'n wygło­

sił w czwartek wieczorem pr:r.e 
mówienie na temat ostatnich 
Wydarzeń na Bliskim Wsch<>­
dzie oraz wyników arabskiej 
konferencjl na szczycie w Ra­
bacie. 

Husajn powiedział, te konfe­
rencja ta nie zakończyła się 
ani całkowitym sukcesem ani 
całkowitym niepowodzeniem. By 
la ona pożyteczna 1 przyniosła 
pewne pozytywne wyniki. Monar I 
cha oświadczył, że Jordania nie 
podejmie żadnego jednostronne 
go kroku w celu rozwlazania 
kryzysu bliskowschodniego. 
Kontakty między krajami arab 
sklmi będą kontynuowane I 
zbliża,ąca się konferencja kra­
jów będących w konfrontacji 
z Izraelem (tzw. mały szczvt 
arabski) doprowadzi do dal­
szej koordynacji Interesów tych 
krajów. 

Husa'n dodał, te współpraca I 
między Jordanią 1 ZRA będzie 
kontynuowana i będzie się roz I 
Wijać. 

Jak oświadczył w · piątek 
rzecznik Ludowego Frontu Wy­
zwolenia Palestyny, w ciągu u­
biegłege> roku uartyzanci tej or 
Janizacji zabili 967 źołnierzy 
1zr~elskich i ranili 1645. j 

W tym samym okresie / 
partyzanci przeprowadzili 383 
udane operacje orzeciwko tzraet 
skiemu okupantowi. . 

Ministerstwo Spraw Zagran!cz 
nych ZRA złożyl-0 skargę w 
Międzynarodowym Czerwonym 
Krzyżu, w której stwierdza, że 

izraelskie samoloty zrzuciły w 
ostatnim tygodniu grudnia bom 
by napalmowe na pozycje egip 
skle w strefie Kanału Sueskie­
go. 

Skarga cytuje sprawozdanie 
obserwatorów ONZ znajdują­
cych się w rejonie Kanału Sue­
skiego. którzy potwierdzają 
zbrodnicze akty agresorów 
izraelskich. 

Przedstawiamy 
. iułrzeiszq 

„Panoramę" 
+ Znany polski pisarz WOJ­

CIECH ŻUKROWSKI prze­
bywał «>statnio w USA, 
gdzie spotkał sie z wielo­
ma nrzywódcami i dzia ła­
czami tamtejsze.i Polonii. 
- ... Najważniejsze. że nasi 
ida w góre i nie bocza sie 
na Polskę. Może się wresz­
cie ta skł6cona Polonia 
zjednoczy. uzyska należne 
wpływy w Ameryce". 
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+ Podróżnik i literat ARKA­
DY FIEDLER nisze dla Czy 
telników ttp A N o R A M y 
DL" z AMERYKI ŁAClN­
SKlEJ o Indianach. Pola­
kach i bardzo ciekawych. 
egzotycznych obycza.iach. 

O 
publlkC>Wanie na lamach 
„New York Times" trag 
mentów stenogramów pod 
słuchów rozmów, prowa 

dzonycb przez działaczy poll­
tycznyell l sam<>rządc:.wych sta 
nu New Jersey z przywódcami 
lokalnych organi7..acjl mafll, sta 
lo się sensacją na skalę krajo­
wą I w ciągu doby przeksztal­
cll<> •e w ~romną aferę na­
tury kryminalno - politycznej. 
Dzienmkl z 8 bm. poświęciły 
tej sprawie cale kolumny. Pu­
blikuje się fragmenty ujawnl<>­
nych stenogramów, wyp:iwledzl 
osób zw!ą7,anych :z rozwijającą 

się aferą, wypowied.7.1 prawni­
ków. oświadczenia l wyjaśnie­
nia wl.ad7 I wreszcie tasiemco­
we wręcz reportaże na temat 
d:>.i.ałalnośot mafii w New Jer­
-ey I w Innych stanach. 

o„obny dział publlkacji sta.n<> 
wlą ośWia<l=enla większości 
polityków I działaczy społecz­
nych, których nazw!.ska zosta­
ły niechlubnie wymienione w 
sten<>gramach. Wszyscy oni wy 
rażają „zdumienie", zaprzecza­
ją ja·klmkolwlek kontakt()m z 
mafią I calą sprawę uważają 

za mistyfikację, sfabrykow11J11ą 
przez mafię lub przez FBI. 

T 
reścią szeregu rozmów 
była sprawa wyboru b. 
kongresmana AddonllJ!o 
na burmistrza miasta Ne 

wark. W toku jednej z podslu 
chanych przez FBI rozmów, 
szef mafijnej rodziny Catena 
zobowiązał się dostarczyć pół 

miliona dolarów na fundusz wy 
borczy. W tej samej r<n:mowle 
postanowiono kontrkandydatowi 
M. Bontempo dać 5 tys. dola­
rów i otiarować intratną posa­
dę za wycofanie si<: z wyoo­
rów. 

Jest również faktem, że Bon 
tempo się wycotal a Addonl­
zio wybory wygrał. Ujawnio­
n<> także fragmenty rozmów 
matlstów z jednym z przywód 
ców Parttl Demokratyczni:,J w 

kupstwo, szantaże, nielegalne 
domy gry, szmugiel, Infiltracja 
mafii w szeregi policji I 'ej 
wpływy w sądownictwie. 

Z 
informacji prasowych wy 
nika, że stenogramy pod 
słuchów - bo księga li­
cząca pon.art 1.200 stre>n. 

Okazuje się również że poclsłu 
chy te FBI prowadziła syste­
matycznie od przeszło 10 lat, 
rejestrując rozmowy telefonicz 
ne 1 nietelefoniczne większości 

jak I na czyje polecenie doko 
nał morderstwa. FBI dokument 
ten posiada od 7 lat, ale nie 
wykorzystało go w celu a.resz­
t-Owania 1 skaumia winnych. 
Podobnych spraw znajduje się 

w stenogramach znacznie Wię­
cej. 

N ajwięcej podniecenia, a 
zarazem kontrowersji, bu 
dzą jednak sprawy poi! 
tyczne I dowody powią-

za.n:t.a kół politycznych z ma-

Działacze polityczni f funkcjonariusze policji na usługach mafii 

Dokumenty z podsłuchów dokonanych przez FBI 
stanie J<>hnem Kan.ny. W to­
ku rozmów Kanny omawiał 

sprawy nominacji osób wska­
zanych przez mafię na stan<>­
wiska urzędników stanowych. 

Inne z rozmów ujawniają ku 
Hsy łapówek pobieranych sy­
stematycznie przez policję sta· 

· nową za „ochronę" nl~legal­
nych kasyn gry. W tę ~prawę 

zamieszany jest również znany 
piosenkarz Frank Sinatra, któ 
rego nazwisko, jako człowieka 

prowadzącego nielegalne dotl'IY 
gry, jest kllkakrotnie wymie­
niane w rozm<>wach. 

Tematami rozmów są pre>ble­
my polityczne I udział mat!! w 
organizowaniu wyborów. prze-

polityków i działaczy w stanie 
New Jersey. 

Nikt nie potratl wyjaśnlć a.ńl 
dlaczego dokumentów tych nie 
ujawniono wcześrulej, a·ni dla­
czego zawartych w nich Infor­
macji nie wykorzystywa'"'° pod 
czas toczących się w przeszłoś­
ci procesów sądowych. Np. je­
den z podsłuchów wyjaśnia hl 
storlę zabójstwa znanego przy­
wódcy mafii nowojorskiej 1 
chicagowskiej. Anthony Strono. 
Został on zamordowany w No 
wym Jorku w 1963 r., a prowa 
dzcme podówczas śledztwo nie 
ujawniło sprawców zabójstwa. 
Podsłuchy FBI zawierają dokła 

dne szczegóły tego przestęp­

stwa, pozwalają ustalić kto, 

tlą. Gdyby FBI wykorzystało 

podsłuchy w odpowiednim cza 
sie, w New Jersey unieważnio­

no by n·ajprawdopodobn.iej wie 
le wyborów samorządowych, fi 
nansowanych i reżyserowanych 
przez mali~ a także usunięto 
by wielu odpowiedzialnych u­
rzędn1ków policji I prokuratu­
ry, będących na usługach Pod 
ziemnego świata przestępczego, 
Zlikwidowano by też całą sieć 
nielegalnych kasyn gry w oko­
llcach Nowego Jorku I ujaw­
niono by szmuglerów 1 sprze­
dawców narkotyków. 

Okazuje się, że niektóre spr& 
wy wyszły na jaw zbyt pótno. 
Dwaj szef-owie pol!cj! w stanie 
New Jersey, Domonick Capello 

I Walter Ba!ley, których rozmo 
wy z mafią zajmują wiele 
stron stenogramów, są już od 
dłuższego czasu na emeryturze. 
Z rozmów wynika wyraźnie, że 
ud.2:1elaU e>nl mafii poparcia, 
informowali przestępców o prze 
biegu śledztwa I ostrzegali ich. 
Zabójcy wspomnianego wyżej 
Anthony Strono już nie żyją, 
tak jak nie żyje szet .,rodzi­
ny", który wyda.I wyrok śrruer 
cl. 

W sumie ujawnlcme dokumen 
ty nie tyle godzą w świat prze 
stępczy, ile k<>mpromitują wie 
lu polityków I to wyłącznie z 
partii demok.ratycznej. 

O 
drębnym zagadnieniem 
sensacyjnej flfery, omawia 
nym szeroko na lamach 
prasy amerykańskiej, 

jest sprawa podsłuchów. Usta­
wodawstwo amerykańskie w za 
sadzie zakazuje podsluchlwanla 
I rejestrowania rozmów prywat 
nych. Większość prawników u­
waża. że stenogramy podsłu­

chu nle mogą stanowić mate­
riału dowodowego w postępo­

waniu sądowym. Rozpętała się 

Istna burza wobec uj!llWnlone­
go faktu, że FBI rejestrowało 
rozmowy takich osób, jak człon 
kowie Kongresu ze stanu New 
Jersey, burmistrzowie miast, o­
flcerawle pol!cjl itp. Prru;a su­
geruje, że Jest bo praktyka u­
praw.lana przez FBI na szero­
ką skal<: we wszystkich sta­
nach. 
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+ PROF. DR ZYGMUNT 
IZDEBSKI publikuje szkic 
o centraliźmie deme>kratYC7. 
nym i demokracji socjali­
styczne.i. + WACŁAW A KASPRZAK 
przeorowadziła wvwiad ze 
znanym lekarzem PROF. 
DR JERZYM RUTKOW­
SKIM, który leczy astme 
operacyjnie. 

+ Nasz soecjalny wysłannik 
do SZWAJCARII JAN 
JANISZEWSKI - o~i.suje 
codzienne życie Helwetów 
i zabytki ich ojczyzny. 

• z .. PARADY GWIAZD" (re 
dagowanej przez ANDRZF.­
J A J02WIAKA) dowieci1> 
sie szczeicółów o wvste­
pach „TRUBADUR0W" w 
Łodzi. Ten znany zespól 
mlodzieżowv bedzie koncer 
tował w naszym mieście na 
zanroszenie ŁODZKIEGO 
KLUBU JAZZOWEGO i 
„PANORAMY DZIENNIKA 
L0DZKIEG0". Koncerty od 
beda sie w FILHARMONJJ 
Ł0DZKIEJ 21 i 22 stycznia 
br. «> godz. 17 i 20. 

POZA TYM W NUMERZE: 
„WENUS Z MlLO NIE L1-
CZYŁA KALORII", ,.POLACY 
NA SKRZYDŁACH IKARA''. 
koresnondencja z FRANCJI, 
krzyżówka wiele innvch 
atrakcji! · 

JUŻ JUTRO RANO 
NOWA •• PANORAMA" 

W KIOSKACH ,.RUCHU" 



Nasz komentarz 
Władze ChRL utrzymują psychozę wojenną . 

1'ł.iencjo T 1'.§§ Amerykańscy Zydzi interweniują --------------------------~ 
Pracownik istota dostrzegan~ ... 

Dostrzegana I to nie tyll<o w 
aspekcie potrzeb przedsiębior­

stwa, ale I Jego - pracownika. 
Oble te grupy potrzeb nle są 
zresztą pojęciem przeciwstaw­
nym. Wręcz przeciwnie. Wyka­
zała to dyskusja, jaka toczyła 

się na ostatniej KSR w „Wól­
czance". Okazuje się, że w ana 
lizie możliwości I cech osobo· 
wych załogi kryją się nie wy­
korzystane w pelnl zasoby środ 
ków wpływających w niemałym 
stopniu na przydatność pracow 
ników do pracy. 

ność ruchów 1 wykazuje mniej 
szą koncentrację uwagi) były 
kierowane na stanowiska pracy 
siedzącej np. do prasowania 
czy składania koszul Itp. że ta 
kich siedzących stanowisk w 
fabrycznych halach nie ma? 
Jest to właśnie potwierdzeniem 
konkretnych obowiązków dla 
administracyjnego nadzoru w 
wielu zresztą gałęziach naszej 
przemysłowej wytwórczości. Bo 
miejsca te być mogą I być po­
winny. 

o t · · Ch · h w Departamencie Stanu USA 
SY UaCJl W 108C w czwa,rtek w:eczorem sekre- panu wyborczej orl(anizac.1e żY-

Agencja TASS pisze, że w w Istocie rzeczy równ1eż propa 
przeddz:ień Nowego Roku wpro ganda pekińska. I ta<k np. pra-
wadzono w Chinach dodatkowe sa maoistowska l radio stale po 
ograniczenia w poruszaniu się wałują się na „niebezJ;l'ieczeń-
zagranicznych dyplomatów 1 stwo grożące z zewnątrz", do-
dzienn!karzy oraz uchylono wy magając się zwiększenia kon-
da-ne dawniej poz-wolenia na troll armil nad przemysłem, 
podróże po kraju. Agencja Fran rolnictwem I całym życiem spo 
ce Presse Informowała, że w łecznym kraju. Powołując się 

dyplomatycznych kolach Peki· na „groźbę napaści" maoiści 
nu tlumaczą ten krok „rozsze apelują d-0 robotndków, aby sa 
rzaniem przygotowań do woj- mi zdobywali sobie żywność i 
ny". Sądząc z don,iesień prasy do chłopów, aby obchodzili się 
światowej, w Peklnde dokonu- bez artykułów przemysłowych. 

je slę „posunięć obronnych", Oszczerstwa o „groźbie ra-
które wyraźnie zmierzają do dzie<:klej" wykorzystują maooiś-
sztucznego wzmagania psycho- ci również po to, aby w cza-
zy wojennej. Wtadze wojskowe s:ie tzw. „porządkowania szere 
zmuszają ludność do budowa- gów partyjnych" nie dopuścić 

nia schronów na podwórza.eh. do ponownego przyjęcia do 
Kolejną obniżkę racji żywnoś- KPCh tych komunistów chlń-
ciowych motywuje się koniecz sklch, którzy występ()Wati na 
nością tworzenia za.pasów na rzecz wspólpra<:y i przyjaiznych 
wypadi>k wojny. sbosunJków ze Związkiem Ra-
Ji>dnocześnie propaga.nida ma d:zleckim l za tio wstali pod-

tarz stanu w USA Rogers roz- dowskóe nie szczedziły również 
mawiał dw:e godziny z 44 poparcia finansowego na rzecz 
przedstaw!<:ielami amerykań- kandydatury Nixona. 
skoch organ!zacji żydowskich. -------
Rzecznik Departamentu Stanu 
stw:erdził. że rozmowa dotyczy­
ła obecnej sytuacji na Bl!skim 
Wschodzie Od pewnego czasu 
czynn:k! · prosyjon:styczne w 
Stanach Zjednoczonych są za­
niepokojone propozycjami USA 
w sprawie uregulowania kon­
fliktu bl:skowschodniego. które 
to propozycje - ich zdaniem 
- nie uwzględniają ja,k należy 
interesów Izraela. Szczególne 
n'.ezadowolen:e budzi okolicz­
ność. że w propozycjach USA 
jest mowa o ewakua<:ji .n:e­
omal w całości, obszarów oku­
powanych przez Izrael. Ze skł3· 
du di>'.~acji, która rozmaw'.ała 
z Rol(ersem obserwatorzy wy­
ciągają m. in. wniosek, it mo­
l(ła ona p()Wo!ywać s'.ę na o­
koliczności. że w czasie kam· 

Akt,-w ZSP 
rozpoczął 

szkolenie polityczne 
W piątek rozpoczęt-0 się w 

Warszawie szkolenie centralne­
go aktywu politycznego Zrze­
szenia Studentów Polskich. W 
Inauguracji szkolenia wziął u­
dział zastępca członka Biura 
Politycznego, sekretarz KC PZPR 
- Jan Szydlak. Przemawiając 
do zebranych przedstawił on 
najważniejsze aktualne politycz 
ne 1 gospodarcze problemy 
kraju. 

Owa próba wniknięcia w „za­
klęte" nierzadko rewiry spraw 
ludzkich, widoczna w wypowie 
dz!ach zabierających głos człon 
ków samorządu oraz uczestni­
czących w dyskusji przedstawi­
cieli PZPR KO-Górna, Zjedno­
czenia Przemysłu Odzieżowego 
I zakładowego psychologa byla 
jednym z przykładów nowo­
czesnego spoj rzenla na przed· 
s!ębiorstwo I możliwości Inten­
sywnego jego rozwoju. 

I to wszędzie tam, gdzie pra 
ca w pozycji stojącej nie Jest 
nieodzowna dla przebiegu pro­
dukcji. Praca stojąca bowiem 
Wpływa na zwiększenie ciśnie­

nia krwi w koóczynach dol­
nych człowieka, co nie pozo­
staje bez wpływu na układ 
krwionośny w górnych partiach 
tułowia. Następuje wskutek 
tego reakcja dająca o sobie 
znać po zakończeniu pracy -
w postaci zachwiania równo­
wagi, upadków, złamań rąk I 
nóg Itp. U pracownic w wieku 
powyżej 50 lat praca na stoją­
co poza tym wymaga o 5 proc. 
więcej energii niż praca na sle 
dząco. 

oistowska wy~orzystuje wszel- dani represj,oon. 
ką możliwość, aby wpoić w _____ .:.__;_ _________________________ _ 

Katastrofa kolejowa Weźmy choćby taki przykład. 

„Wólczanka", mimo Iż pod 
względem wydajności pracy, zaj 
muje trzecie miejsce wśród 

przedsiębiorstw branży odzieżo­

wej - nie Jest wolna od kło· 
potów związanych z niewyko­
naniem norm przez poszczegól· 
ne grupy pracownicze. Rzecz 
charakterystyczna - mieszczą 

się w nich na ogól Judzie z 
dwu przeciwstawnych biegunów 
wieku - młodzież oraz robot­
nice starsze powyżej 50 lat. 
Ale - Jak podkreślono w dys­
kusji - niekorzystne dla przed 
sięb!orstwa zjawiska niewyko­
nywania przez poszczególnych 
ludzi Ich zadań planowych by 
loby można w znacznym stop­
niu zmniejszyć lub nawet cał­
kowicie wyeliminować, gdyby w 
organizacji pracy bardziej bra­
no pod uwagę fizjologlczno-psy 
chologiczne cechy pracownicze. 
Gdyby robotnice np. „po pięć­
dziesiątce" (kiedy to czlowlek 
zaczyna tracić już i precyzyj-

Podobnie nie wykon:ystanych 
umiejętnie rezerw dopatrzono 
się w przyuczaniu młodzieży d-0 
pracy wielkoprzemysłowej, zwra 
cając uwagę na potrze~ zmla 
ny systemu na odcinku „nowy 
w fabryce", przydzielania za­
dań nie tylko z uwzględnie­

niem kwal!fikacjl zawod:>wych, 
ale I predyspozycji fizycznych 
1 psychicznych przyjmowanych 
dziewcząt 1 chłopców. Wyma­
gać to będzie od kierownictwa 
niemałego wysllku, ale wys!lku 
koniecznego, jeśl! chce się spro 
stać wymogom nowoczesnej so 
cjallstycznej gospodarki. 

K. WYRZYKOWSKA 1 

ludność" że dla narodu chiń· 
sklego uzbrojonego w Idee Mao 
Tse-tunga wojna me jest groź 
na. 
Wzmagając nastroje sz1'win!­

styczne i psychozę wojenną, 

maoiści w dalszym Ciągu pro­
wadzą oszczerczą kampa·nię 
antyradziecką. Wmawiają naro­
dowi chińskiemu, jakoby Zwią­
zek Rad>Jlecki „w spisku z lm­
per!altzmi>m amerykańskim i 
międzynarodową real<cją" (ma­
ją tu na myśli In<iie i Japo­
nię) prowadzi! politykę „ota­
czania Chin" J naw·et zamie­
rzał napaść na Chiny, aby 
„przywrócić tam ustrój kapita 
listyczny". 

Zdaniem obserwat>o<rów zagra 
nicznych, władze ,pekińskie 
świadomie tworza w kraju at­
mosferę „stanu c>blężenda", aby 
osłabić poważne trudności go-1 
spodarcze l pol!tyc:zme oraą; 

wzmagające się niezadowolenie 
wewnątrz kraju. 
Powyższe wnli-OE;kl potwierdza 

No ekronie[TV] 

Ob 
, ,,, 

" ecnosc 
Może to przypadek, a może 

już reguła, że Teatr Telewizji, 
zabrał się na serio za wspól· 
czesność. Po .,Ostatnim rejsie" 
J. Sawiuka, oglądaliimv (W 
środę) „Obecność" Andrzeja 
Mularczyka. sztukę tętniącą ży­
ciem, napisaną ostro, w opar­
ciu o dobrą znajomość realiów. 
Rzecz cała mogla się zdarzvć 
nie tylko w „Polsce powiato­
weju. lecz i w „wojew6dzkiej"; 
to tylko kwestia szczegółów, 
bo przecież Judzie tacy jak 
,.nieobecny11 Pilarski, Alicja, 
Marek, znajdują się wszędzie. 

Do opuszczonego mie.szkania 
wprowadza się Alicja„ świeżo 

SPORT li SPORT li SPORT li SPORT li SPORT • SPORT • SPORT 

o nagrody jubiłeuszowe ,,Dziennika Łódzkiego" 

Rozpocz~la ~i~ 
łyżwiarzy figurowych 

• rewia 
Polski 

Łyżwiarstwo figurowe. Mistrzo­
stwa Polski o nagrody jubideuszo 
we .. Dziennika Łódzkiego". Godzi­
na 8-18.30 j.azda obowiązkowa 

kobiet, godz. 19.30-%1 pary tanecz 
ne (taniec obowiązkowy 1 wła­

sny). godz. 21.30-%2.15 pary soor­
towe. orogram dowolny, Pałac 
Soortowy. 

Tegoroczne indywidualne mi­
strzostwa łYżWlarskle Polski w 
jeździe figurowej, które rozpo­
czętY .$Ję wcz~raj w Lodzi, ma­
ją podwójne znaczenie. Przede 
wszystkim chodzi o wyłonienie 

mistrzów, a po drugie dokona.nie 
należytej oceny wszystkich zawod 
ników biorących udział w tej 
największej w kraju imprezie 
łyżwiarskiej. 

Na temat mistrzostw I dal· 
szych zamlerzei\ PZLF rozmawia 
my z wlceprezeRem związku mi:r 
St. Michalakiem. 

- Wyjątkowo Interesująca wal 
ka o pierwsze miejsce zapowia­
da się w konkurencji indywidua! 
nej kobiet. Do tytułu mistrza 

Słabe wyniki pływaków 
Rozegrar:e ostatnio koresponden 

cyjne mistrzostwa Polski dzieci 
w pływaniu, wyraźnie wykazały 
słabość naszego okręgu w tej dy­
scyplinie sportu. 

W grupie dzieci do lat 11, MKS 
„Trójkau. mimo że w jeszc:zt 
pół roku temu znajdował się na 
II miejscu w Polsce, spadł na 
szóste, Start zajął 11, Anilana 30. 
a Włókniarz 33 miejsce. 

W grupie dzieci do 10 lat, MKS 
„Trójka" jest na 25 miejscu a 
w grupie do 8 lat, Start zajmuje 
33, a MKS „Trójka" - ostatni11 
35 miejsce. 

Wszystko to świadczy o słabej 
pracy naszych trenerów pływac­
kich z dziećmi Brak jest wysta~­
czają<:ej ilości' obozów, zorgam· 
zowanych we właściwych warun 
kach przy basenach z podgrze­
war:ą wodą. • 
Sądzimy, że wyniki · te będą 

rozpatrzone przez wł.acfze LOZP1 
I wvciągnięte zostaną odpowied-
nie wnioski. (s) 

Polski pretendują tl"ZY nasze ew I - Nadarza się okazja, teby w 
łowe 1Yżwlark.i, a mianowicie ze- niedzielę, o godz. n W Pałacu 
szloroczna mistrzyni Nowakówna, Sportowym publicznośt łódzka po 
Warmińska z Warszawy I Zie· wltala mistrzów Polskl I była 
lińska. W najlepszej formie znaj świadkiem pięknych popisów, 
duje się Warmińska, która ma za - serdecznie na tę Imprezę za. 
sobą odniesione zwycięstwo w praszamy. 
Warszawie w czasie zaiwod6w 
międzynarodowych. 

W konkurencji mę:!;czyzn - to 
pojedynek Roszki z Pieńkowskim, 
ale za ple<:ami tych najlepszych 
naszych łyżwiarzy rozegra się 

nie mniej ciekawa walka o dal­
sze miejsca. Sądzę, że nie bę­
dziemy świadkami większych nie 
spodz.iani>k. 

W parach sportowych trudno 
Jest powiedzieć coś konkretnego 
o formie Poremskiej, startującej 

razem z Szypą. Poremska uskar 
ża się na ciągle bóle kolana. Kon 
tuzja nie zostala jeszcze całko­

wicie wyle<:z-0na. Z parl\ tą ry­
walizować będą łodzianie G. 
Osmańska z A. Brodęckim. 

Rozm a.wlał 
I. NIECIECKI 

WARMI~SKA 
OBJĘŁA PROWADZENIE 

Wczoraj niemal przed północą 
zakończono skrupulatne oblkze­
nia wyników plerwsze11:0 dnia 
mistrzostw Polski w łyżwia.rstwie 
fii?:urowym. 

w konkurencji kobiet PO trzech 
obow:ązkowych fil(urach objęła 
prowadzen'.e Warmińska z Legii 
przed łodziankami Zielińska (Spo 
Iem) i Nowakówną (Włókniarz). 

W konkurencji mężczyzn pro­
wadzi Roszko (Warszawa) orzed 
Pieńkowskim 1 Szmuchertem. 

(n) 

Siatkówka. ŁKS Polonia 
Swidnlca. I liga kob:et, godz. 18 
w hali przv AJ!.. Unii 2. 

Hokej, Wlóknl.arz Zl(ierz - Za­
l(łęb!e Sosnow!ec, Il liga, godz. 18 
na lodowisku w Zgierzu. 

Piłka reczna. Półfinały Pucha­
ru Miast Juniorów: Łódt - War­
szawa I Gdańsk - Białystok. l(o­
dzina 14.30 w hall przy Ał. Unli z. 

Szermierka, Inoywidualne mi­
strzostwa okręgu juniorów, floret 
kobiet I sza !:>la l(od z. 17 w sali 
X LO, Al. Kościuszki 75. 

Koszykówka. Turnie! drutyn 
męskich z okazji 25-rocznlcv Wy­
zwolenia Lodzi, startują zesPOlY 
Widzewa. AZS Poznań I Anilany, 
l(odz, 19 w sali Techn. Ekonom:cz 
nego nr 3 Im. Tekli Borowiak, ul. 
Armii Czerwonej. 

W parach tanecznych faworyta 
ml są łyżwiarze Torunia Woyna 
- Bojańczyk. 

- Słyszeliśmy, że w Lodzi ma Hokeiści ŁKS 
powstać ośrodek przygotowań o­
limpijskich łyżwiarzy figuro­
wych? 

- PZLF wyraził zgodę na po­
nadal przeh,-wają na Sląsku 

wołanie do ż'ycia ośrodka. Obok Hokejowy maraton trwa. Pol-1cjl, o czym wyraźnie ~wiadc~ 
ośrodków w Warszawie I Kato- skie zespoły kontyr-uują w szyb porażki. faworytów z outsiderami. 
wicach mielibyśmy trzeci w Lo- kim tempie rozgrywki mistrzow- Najbhższy mecz w Lodzi, ho­
dzt. skle, by w lutym kadra nasza, keiści LKS rozegrają już w nad-

- Jakie są najbliższe plany mogla poświęcić się zupełnie.przy chocfzącą środę 14 bm. z .Legią. 
lyżwiarzy figurowych po zakoń- gotowaniom do mistrzostw swia- Niezła ostatnio forma Legii spra 
czonych mistrzostwach Polski? ta grupy B w Rumunii. wl chyba, że na brak ~tra•kCJI w I 

Czołowe nasze zawodniczki Ostatnie dwa występy hokei- tym spotkamu, nie będziemy na-
! najlepsi zawodnicy przygotowy stów LKS na Sląsku zakończyły rzekać. (ms) 
Vl<'.ać się będą do występó~ zagra się połowicznym sukcesem Io- • 

mcznych. Polska zgłosi Jyzwlarzy dzian, Ucieszyła wygrana z Gór- Gz Nowak owa trzecia 
do mistrzostw Europy, które od- nikiem Murcki, zmartwiła dosyć 
będą sję w pierwszych dniach wysoka porażka z GKS, notabe- • 
marca w Leningradzie I ewen- ne wielokrotnym mistrzem Pol- b• 400 
tualnle do mistrzos!W świata w lskl. w łódzkim zespole . :Wid~ć w 1egu na . m 
Lubllanie. Po zakonczonych mi- jeszcze pewne braki stabihzacJi, 
strz~stwach Polski wyłoniona zo- obok dobrych meczy, l..KS ma cz. Nowakowa z LKS, która w 
stame kadra. reprezentacyjna, któ słabe dni, jak to miało miejsce ubiegłym sezonie miała przerwę 
ra szkolić się będzie na zgrupo- w spotkaniach z Polonią w Lo- w biegach, pozostawila jednak po 
waniu w U>dzl. dzi i ostatnio z GKS. Otrzymaliś- sobie doskonały wynl•k w biegu 

--------------------------------- my listy od kibiców hokeja, któ na 400 m - 54,8. Czas ten uzy­

Przed turniejem ZMS 

Badmintoniści Łodzi 
sfartowali we Wrocławiu 

Przed ogólnopolskim turniejem 
badmintona, organizowanym przez 
ZL ZMS i WKZZ o proporce ju 
b!Jeuszowe „Dziennika Lódzkiego" 
kilku reprezentantów Lodzi bra­
ło udział w turnieju we Wro­
cławiu. 

W konkurencji dziewcząt zwy­
ciężyła B. Pionek (Szkoła Pod· 
stawowa nr 124). która wspólnie 
ze swoją koleżanką M. Jach za­
jęła pie"'vsze miejsce w IZ!'U' 
podwójnej dziewcząt. 

W grupie juniorów Wł. Kar­
przak (Zasadnicza Szkoła Samo­
chodowa) zajął drugie miejsce za 

J. Makarus!em (Szcze<:in), ellml 
nując fawe>ryta turnieju R. No­
wickiego z Wrocławia. 

W grupie seniorów w. Swląt­
czak (Zakłady Radiowe) zajął 

trzecie miejsce, a razem z R. 
Królem zajął również trzec!E• 
miejsce w grze podwójnej. 
Startowało 124 zawodniczek 

zawodntków. 
Lódzki turniej będzie jak g~­

by rewanżem zawodów wroclaw 
sklch. Zawody w Lod:zJI rozegra­
ne zostaną 17 I 18 l>c;l. w hall 
Widzewa. 

2 DZIENNIK ŁODZKI Dl' 8 cssm--

rzy radzą zestawienie pierwsze· skany przez łodziankę przed dwo 
go ataku z Bialynick'im, Stefa- ma Jaty zapewnił jej zajęcie trze­
niakiem i Urbańskim. Również ciego miejsca w tej dyscyplinie 
naszym zdaniem, takie ustawie- sportu w hlstor!! lekkoatletyki 
nie ataku jest właściwe i jak polskiej. Pierwsze miejsce zajmu 
wiemy, próbuje się tych trzech ję Skowrońska - 54,3. 
zawodników właśnie w jednym Jesteśmy przek<>narul, że Cz. 
ataku. Nowakowa po powrocie na bież 
Również dziś I jutro LKS grać nię potrafi poprawić swój rekord 

będzie na Sląsku - dziś w Jano- życiowy I znaleźć się nadal w 
wie z Naprzodem, a jutro w Ka- gronie najlepszych biegaczek Pol­
towicach z Batldonem. Będą to skl. 
trurlne spotkania dla naszego ze­
społu. gdyż Baildon jest aktual­
nym licferem tabeli, a Naprzód 
bezpośrednio sąsiaduje w tabeli 
z ŁKS, I atut. własnei?o lodowis­
ka, może mleć tu zasadnicze zna­
czenie. Bądźmy jednak dobre! 
myśl!. 
Ub<iegłe kolejki mistrzowskie, 

przyniosłv klika niespodz;~nek w 
postaci dobrej 'formy Legli, czy 
zw:vcięstwa Cracovii r>1•d Podha­
lem. zmec7.onvm rozJlrvwkami 
nu"h~t'o111.-vm1. Nad~l wlE'c w 
naszej . lidze brak jest stabiliza· 

Jurniej piłki ręcznej . . , 
1un1orow 

W Lod2ll rozpoczęto rozgrywki 
półfinałowe Pucharu Miast junio 
rów w piłce ręcznej. 

W pierwszym dniu zawodów 
Gdańsk pokonał woj. W81rszaw­
skie 20:11 (7:5), a Lódź zwycię­
żyła Białystok 27:19 (13:11). (s) 

11pieczony inżynier - stażyst~ 
- (gra ją dobrze znana w ł..odzt 
Joanna Jędryka) Tuż za pro­
giem styka się z „testami:n· 
tern" pozostawionym przez 01•­

dawno zmarłego działacza; 
chce czy nie chce, musi zająć 
stanowisko wobec nie załatwia 
nych spraw, wejść w gąszcz co 
dziennej problematyki. Nakła• 
dają tu się ciekawie dwa wąt· 
ki - refleksyjny, związany ze 
śmiercią w og<>le, z atmosferą, 
którą po sobie pozostawia czło 

wiek oraz drugi, skojarzony " 
„dyskusją o życiu" prowadzoną 

przez Alicję I Marka. Marek 
(Marian Kociniak) repre7.entuje 
typ konformisty, pogodzonego 
ze wszystkim, także ze swoją 
podłością. Alicja stanie przeciw 
Markowi, pójdzie za kobietą 
przez niego skrzywdzoną. Ot, 
i niby wszystko, w sam raz po• 
mysi zarówno na dretwy pro­
dukcyjniak, jak I na dobrą 
sztukę, Pod piórem Mularczy­
ka niepokoje Alicji nabrałv wy 
razu (zresztą i J. Jędryka 
świetnie zanała te dziewceynę. 
nerwową, Jekl<omyś!ną i bardzo 
jeszcze „studencką"). a sytuac,ie 
skondensowały siP. aź do no<!ól­
nień. S7:kodR tvlko. 7e Mular· 
czyk nadużywał cbwi1ami stv· 
lu afor:vstvcznego, który do­
bTze brzmiał w ustach L!'<nika 
(Wacław Knwal<kil. dTażnlł jE'd 
nak w ustach innvcb po<t"ci . 
Refy•erował W"jci„cl\ !':o\ar„, 

snr"wnie I z wyczuciem potrzeb 
małego ekranu. 

Tam 
i gdzie indziej 

Znów wsPÓłczesność. tym ra­
zem skojarzona z refleksja nad 
czasem minionym. Sztuka Sta· 
nisławy Fleszarowej - Muskat 
.. Tam i gdzie indziej". nagro­
dzona w konkursie na scena­
riusz TV, zorganizowanym w 
związku z 25-leciem PRL. Nie 
ma w tej scenicznej 01>0wieści 
drama.tycznych konfliktów; dzie 
ją sie one J>OZa nia. lub też 
pozoStają tylko we wsJ>Qmnie­
niach. Wiele tu celowych nie· 
do1><>wiedzeń. choćby w histo­
rii przy,jażni Białasa (Janusz 
Kł0$iński). Szczepana (Wojciech 
Pilarski) I ksiedsa (Mieczysław 
Szargan). Kiedy i jak ich dro­
gi sie zeszły? Pró:i:no szukać 
odoowiedzi na te pytani.a, au­
torki jakby to nie interesowa­
ło. ważne jest dla niej .,dzi.S'', 
a rozwiaza.nie ewentualnych za 
gadek poo:ostawiła widzowi. 

Sztuka pisana była chyba 
dość pośuiesznie. co widat 
szczególnie w dialoitach dale· 
kich od potoczystości. Tym 
wiec trudniejsze było wczoraj­
sze zadanie ł6d.zkiego zespołu. 
Reż. Julian Dziedzina trafnie 
jednak wYCZUł rytm narracji, 
dobrze rozegrał sceny retr-OS· 
pekcji. Nie silił sie o nadanie 
im dramatycznego charakteru. 
byty O'lle jakby zatarte przez 
czas. przefiłtrowane przez oa· 
mieć. Trochę tylko szkoda. że 
refleksyjny ton przeniósł się 
także na niekti>re sceny dzieja­
ce sie w czasie teraźniejszym 
(np. rozmowa Heleny i Pawia 
po wyjściu z kawiarni). Co 
orawda tekst aż ciaJl'nał akto· 
rów w strone melodramatu; o 
wiele jednak większe wrażenie 
robilabv w tych WY1>adkach 
gra przeciw tekstowi. Sa to 
jednak drobne uwaKi. nie osła· 
biajace d-0brego, ogólnego wra­
żenia. 

Podkreślić warto bardzo WY· 
równany poziom gry aktorskiej 
całego zeSJ>Olu - poza wymie· 
nionymi, także Hanny Małkow­
ski-ej, Zo-f~i Graziewicz, Ryszar­
da DembińskieKo, Andrzeja 
JUJ'CZ&ka i Andrzeja Maya. 

J. KATARASI~SKI 

Drogiemu koledze mgr inż. 

W ACł..A WOWI FILIPOWICZO• 
WI wyrazy najgłębszego 

współczucia z powodu zgonu 

MATKI 
składają: 

KOLEŻANKI i KOLEDZY 
2 MIASTOPROJEKT­

Ł0Dż. 

na §itacJI 

Stare Bo i a nowo 
W piątek nad ranem pociąg 

pospieszny Jelen.Ja Góra -
Gdynia najechał na stacji Sta 
re Bojanowo niedaleko Kośc!a­
na na 06tatnie wagony tow3ro 
wego pociągu zbiorowego. W 
wyniku zderzenia wykole!ly się 
trzy wagony pociągu jeJenio· 
górskiego. 

Jedna osoba, ranna w wyni~ 
ku zderzenia przebywa w szpi 
talu powiatowym w Kościanie. 
16 osób, które doznały lżej­
szych obrażeń, po otrzy:naniu 
pierwszej pomocy lekarskiej, 
udało się w dalszą pod.róż. 

KRONIKA WYPADKOW 
+ W Lęczn1e, pQ'W. Piotrków 

powożący saniami A. Paliński 
spad.I na jezdnię 1 poniósł 
śmierć. 

+ W Proboszczewicach, pow. 
Lódź, 7-letnia Jolanta O. prze 
chod.ząc przez jezdl'llię potrąco• 
na została przez samochód clę 
żarowy. Dziewczynka przeby­
wa w szpitalu w Zgierzu. 

+ W Kutnie od zwarcia w 
instalacji elektrycz.nej spaliła 
się kabina samochodu ciężaro­
wego. Straty wynoszą e>kolo 30 
tys. zł. 

+ W Aleksandrowie w domu 
przy ul. Armil 
paliJ się dach. 
od zwarcia w 
trycznej. 

czerwonej za­
Pożar powstał 

Instalacji elek· 

+ Także od zwarcia w lnsta 
lacj! elektrycznej zapal!I się bu 
dynek gospodarczy na stacji 
kolejki wąskotorowej w Brze­
zinach. 
+ W Zgierzu, w Os. 650-Jecia 

w bł. 3 m. M spaliły się me­
ble. Poża,r powstal na skutek za 
prószenJa ogni a przez n!etrzeź· 
wego właściciela mieszkania. 
który uległ zatruciu. 
+ Na terenie szpitala w Ko­

chanówce zapallly się w maga 
zyn!e płyty pilśniowe I cheml 
kalia. Przyczyną byto zie usy­
tuowanie towarów w magazy­
nie, w wyniku czego n,,.;tąpilo 
samozapalenie. 
+ Na ul. Lutomierskiej 156, 

w mieszkaniu K.- JaW0<rskiej za 
pallla się cholnka plastlkowa. 
Od chO!nkl zapaliły się meble. 
W czasie gaszenia pożat'U po­
pa·rzen!om uległ A. Szadnickl. 
Pożar powstał od zwarcia w 
instalacji elektrycZ111ej. 
+ Na ul. Telefonicznej tram 

11raj lln!l 17/1 został unierucho 
miony na 170 minut. czego po 
wadem było pęknięcie osi w 
wagonie silnikowym. 
+ w ciągu dnia wczorajste­

go MO zanotowała na terenie 
miasta 15 wypadków drogo­
wych. Na szczęście obyło s.i<: 
bez ofiar w ludziach. (z) 

Wyrazy głębokiego wspól· 
czucia członkowi zarządu mgr 
inż. EUGENIUSZOWI KUL· 
CZYCKIEMU z powodn zgonu 

OJCA 
składają: 

RADA. ZARZĄD, POP 
PZPR, KOLEŻANKI I KO 
LEDZY ze SPÓŁDZIELNI 

„ORGANICA" 

Dnia 7 stycznia 1970 roku 
zmarł nagle w wieku lat 74 

S. ł P. 
MGR FARMACJI 

Włodzimierz 
Bortnowski 

Pogrzeb odbył się 9 stycznia 
br. na cmentarzu rzym.-kat. 
przy ul. Ogrodowej_ o czym 
zawiadamia.ją pozostali w głę· 
bokim smutku 

ŻONA, CÓRKA, ZIĘC 
i WNUCZKA 
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„ Przemiany, którym ulegają - w ogólnym procesie rewolu­
cji naukowo-technicznej - wyźsze uczelni.e kraju, dążą do 
stworzenia doskonalszego systemu nauczania. Wobec wielu 
zmian nie przewiduje się jednak dewaluacji podręczriików, 

bądź co ·bądź podstawy wymaganej od studenta wiedzy. Dla­
tego też publikacje dydaktyczne dla studetnów znalazły sie 
w centrum uwagi PWN, nie mówtac Już o wydawnictwach 
przy poszczególnych uczelniach. Przewiduje się - obok 
zwiększenia Ilości Wydawanych dla studentów tytułów 

skrócenie cyklu nrodukcil oraz doskonalenie poziomu nauko­
wo-dydaletyczneqo i edytorskiego. A ponieważ od projektu 
do efektu droga zwykle daleka, w oczekiwaniu na rozwią­
zanie trudności. spróbujmy w niniejszym artykule odpowie­
dzieć na pytanie: w Jakim stopniu zaspokajane są rzeczywi­
ste potrzeby studentów: 

W sumie jest to niemała gromada, 16 
tys. studentów i prawie 6 tys. pracowni­
ków łódzkich wyższych uczelni, · którym 
zapewnić trzeba właściwą opiekę lekar­
ską, A te trzeba, świadczą ó tym wymo­
wnie liczby dni zwolnień chorobowych 
studentów. W roku 1968 na Politechnice 
Łódzkiej było ich w sumie 26,7 tys~ na 
Uniwersytecie - 23,6 tys., i na Akademii 
Medycznej - 6 tys. 

w nich 43 !~karzy medycymy, ale tylko 
9 w pełnym wymiarze godzin, 16 dentys­
tów, 33 pielęgniarki. Oprócz tego w przy­
chodni czynna jest prac1>wnia radiologicz­
na, laboratorium analityczne, pra.cownia 
elektrokardiograficzna, zakł3111 fizykote­
rapii. Zdawać by się mogło; te to dużo, 
ale... Po d<>kładniejszych obliczeniach 
okazało się, że stan zape-ienia opieki 
lekarskiej, a raczej jego wskaźnik w lecz-

się na badania w wyznaczonym termini!!· 
Prawdą jednM< jes~ i to także, że na wi­
zytę w przychOdni student czekać musi 
czasem dość długo, podczas, gdy tzw. 
„o.kienka" wolnego studenckiego czasu, 
nie zezwalają na to. Mimo że w przy­
ebodniacb ogólnych lekarze są pl"'Zez cały 
dzień, do~tać się do nich wcale nie jest 
tak łatwo. 

Ta sama sytuacja jest w Jecznictwle 
specjalistycznym - nie zawsze można 
pójść do lekarza wtedy, gdy °"' orzyjmu­
je. inną jeszeze sprawą jest jakość 
usług. Młoda dziewczyna, która może po 
raz pierwszy musiała pójść do ginekolo­
ga, nierzadko po raz drugi już do pr·zy­
chodni nie pójdzie. Znam wielu studen­
tów, którzy u stomatologa w przychodni 
byli tylko raz. Każdy z nich „stanie na 
g!owil1". ale znajdzie pieniądze na lecze­
nie prywatne, a co mają zrobić ci, któ­
rzy pieniędzy nie znajdą, a pójść prze­
cież muszą? 

- Istnieje tutaj pewna prawidłowość, 

_Pięcioletni plan (1966-1970) wydawanych przez PWN tytu­
tow dla studentów (1125) zostanie znacznie przekroczony. Czy 
oznacza to. Z<' wzrost Ilości zatatwi wszelkie kłopoty? z pe­
netracji rynku krajowego wynika, ie istnieją w niektórych 
dyscyplinach, Jak: filologia, historia, socjologia. filozofia 
poważne luki. • 

Zwróclliśmy się w tej sprawie do rektora UŁ - prof. dr 
Krystyny Kotełko. - Plan wydawniczy tego roku daje prio­
rytet publikacjom 11 zakresu ekonomi!, biologi!, archeologii 
' in. Nie ulegnie on zasadniczej zmianie równieź w przyszlej 
5-latce. Wyjątek stanowią tylko filologie jezyków nowożyt­
ni. eh, a szczególnie języka rosyjskiego. Tu najjaskrawiej uwy 
datniają się rozbteźno:lci między aktualnymi potrzebami dy­
daktycznym!, a tym. co Jest w dyspozycji. Studenci, którzy 
uczyli się przecież kilka lat Języka rosyjskiego w szkole, 
przychodzą na wyższą uczelnię na ogól słabo przygotowani. 
T;zeba więc znaleźć nowe. skuteczne pomoce do nauczania 
tego Języka. a wśród nich nowe. odpowiadające wymogom 
wspólczesnego nauczania - podręcznik!. Uniwersytet ma w 
najbliższych latach wydać gramatykę języka rosyjskiego i wy 

. bory tekstów, które mają być pomocą w nauce języka pod 
kątem jego przydatności w obranym· zawodzie. 

Okazuje się, te najwięcej chorują studen­
ci lat pierwszych. Na PŁ z I roku stu­
diów było prawie 10 tys. dni rwolnień, 
na UŁ - 7, a na AM - prawie 1,5 tys. 
dni. POdobny stan utrzymuje się na 11 
rokn studiów i dopiero na ID następuje 
spadek liczby dni zwolnień. Zjawisko to 
wytłumaczyć można tylko w jeden spo• 
sób. Nawał zajęć w nowym środowisku, 
wysiłek wkładany w przystMowanie się 
do sytuacji, osłabia mlodych ludzi przy­
bywających do Łodzi na studia. zwolnie­
nie lekarskie na przełomie stycznia i lu­
tego, stanowi wtedy, C2asem jedyną, dra­
gę ratunku przed - niestety, opuszcze-
niem uczelni. ' 

Popatr:omy jednak także, na co studen­
ci chorują. Tak więc przede wnystkim 
jest to grypa, potem choroby układu od· 
dechowego. migdałków i gardła, urazy 
wszelkiego rodzaju, a w końcu wszystkie 
pozostałe, W ciągu tego jednego roku 
udzielono ogółem ponad 87 tys. porad 
lekarskich, a prawie 50 tys. porad stoma­
tologicznych. 

Kto to wszystko robi? 0-bwOdowa Przy­
chodnia dla Studentów ma 7 przyuczel­
nianych poradni ogólnych, 6 dentystycz­
nych I 10 - specjalistycznych. · Pracuje 

Studenckie zdrowie 
nikt się nie dowie 
jako smakujesz.„ 

nictwie podstaw<>wym, jest n1zszy o 0,6 
od minimalnych wskaźników <>kreśle>nych 
przez resort. Tylko w lecznictwie specja­
listycznym osiągnięto przewidziany wska­
żnik. 
Pamiętać jedna•k trzeba jesuze, ze 

. <>prócz działalności diagnostycznej, przy­
chodnia prowad'Li tak.że obowiązkowe ba­
dania profilaktyczne. W ich ramach prze­
badano w 1968 roku około 13 tys. osób. 
I ten rodzaj działalności kuleje ja.k do­
tąd najbard'Zliej. Jak wykazały <>bliczenia, 
od 30 do łO pr<>c. studentów nie zgłasza 

ze zdrowiem studentów nie jest chyba 
tak najlepiej, jak by to chciały nam 
wmówić statystyki. Sytuację pogarsza 
jeszcze zły stan lokalowy. Co prawda za 
kilka lub kilkanaście dni mają sie prze­
nieść do nowej siedziby laboratorium 
i administracja, ale przychodnie specja­
listyczne pcnostaną w dotychczasowym 
miejscu. Co prawda znalazł się w planie 
najbliższej 5-latki, projekt budowy cen­
trum zdrowia dla studentów, ale to prze­
cież perspektywa kilku ,jeszcze lat. Mimo 
stosunkowo dużej liczby lekarzy pracują­
!'YCh w przychodni, za mało jest ich 
Jeszcze w pełnym wymiarze godzin. 

I chyba nie o łatanie tu-taj chodzi. tyJ. 
ko o rzetelną perspektywę. 

. L. RUDNICKI 

„ „ .... 
Odrębny krąg stanowią pomoce naukowe dla Międzywy­

działowego Studium Nauk Politycznych, w którym kształcą 
się studenci przez pierwsze półtora rolcu studiów. Praktycz­
nie brak tu jakichkolwiek podręcznilców. Treść wielu książek, 
które mogłyby posłużyć do nauki, zdeaktualizowaly się. Do­
raźnie rozwiązuje stę trudnośct zapraszając na wyklady spe­
cjalistów z różnych dziedzin nauk!. Na przełomie marca 
i kwietnia br. ulcaźe się Jednak powielony w 3 tys. egzem­
plarzy, skrypt prof. Izdebskiego. którym obecnie poslugu;ą 
się studenci Politechnik!. To nowe wydanie przeznaczone 
dla Uniwersytetu, powinno znacznie ulatwić naukę. 

respondencja I 
własna 

e Sztokholmu Poza szlakiem burz 
Reasumując - studenci łódzcy odczuwają największy brak 

podręczników do nauki języlców I nowych dyscyplin obję­
tych wspólnym mianem: nauki poUtyczne. 

Jeśli chodzi o wartość naukowo-dydaktyczną podręczników j 
wydawanych centralnie. w qronie naukowców panuje zgod­
na opinia, że nie wszystkie z nich odpowiadają stawianym 
wymogom. Dotyczy to szczególnie tlumaczeń. które wybiera 
się czasem pod kątem ceny, :laką trzeba będzie za nte zapła­
Cić. W świetle tej opinlł stawianie na rodzimych autorów. 
Wydaje się w pełni uzasadnione. 

Sprawa długiego ntejetinokrotnle cyklu produkcyjnego w 
procesie powstawania podręcznika wymaga też kilku oddziel­
nych słów. Zdarza stę, te. podręcznik lub skrypt trzeba napi­
sać lub przetłumaczyć w blyskawicznym tempie, zaledwie kil­
ku miesięcy A potem mija rok I więcej, aż ukaże się on 
na pólce lcs!ęgarskiej. Zważywszy. że żywot niektórych pu­
blikacji naukowych bywa niezwykle krótki. boWiem rozwój 
nauki postępuje znacznie szybciej, niż ksztalcente stUdenta. 
może zdarzyć się tak, że po roku lub dwóch część niedaw­
nych nowości nadawać się będzie do archiwum. Mając ten 
fakt na względzte, należaloby proces „technicznej obróbki" 
tego rodzaju książek skrócić do minimum. 

Przydaloby się też wnikliwiej rozdzielać nakład. Mamy tu 
na myśli ściślejszą wspólpracę placówek wydawniczych 
z uczelniami, tych ostatnich zaś z księgarniami. W znanej 
powszechnie pod nazwą „Uniwersyteckiej" - księgarni przy 
zbiegu ulic Narutowtcza i Armil Ludowej, od kilku lat nie­
które podręczniki wykupywane są zaraz w pierwszym mie­
. siącu nowego roku akademickiego, inne zaś leżą na pólkach 
księgarskich do końca roku i dlużej. 
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ZasygnaltzowalUmy tDYże1 niektóre tylko probłemy związa­
ne z procesem powstawania podręczników, a także z potrze­
bami studentów w tym zakresie. Wydaje nam się, że w przy­
padku szkoly (którą przecież jest również wyższa uczelt.ia) 
nie należy zapominać - wprowadzając zmiany w programie 
- o zapewnientu bazy do nauczania tego nowego programu. 

E va i Leif mają najwięk­
szą szansę na świecie 

przeżycia swych pierw-

a Eva przeżyje go jeszcze 
4 lata. 

o 

Leif i Eva mają już 7 lat. 

koedukacyjnej. Muszą przeJsc 
naukę składającą się z trzech 
trwających po trzy lata cy­
klów: elementarnego, średnie 

go i wyższego. Na pierwszym 
uczą się języka, rachunków, 
przyrody. Uczą się też trochę 

historii religii, która z wolna 
wypiera lekcje religii w tra­
dycyjnym sertsie. Na drugim 
cyklu, zaczyna się język ob­
cy - przeważnie angielski -
ponieważ władze wychodzą z 
założenia, że Szwecja jest 
małym krajem, którego gospo 
darka nie jest samowystar­
czalna i musi być ściśle zinte 
growana z gospodarką świa­

tową. Na drugim cyklu zaczy 
na się też mówić „ty" swoim 
wychowawcom i nauczycie­
lom. Na tym etapie przywią­
zuje się już duże znaczenie 
do spraw związanych z sek­
sem i właściwego uświado­

mienia. Spor'S czasu poświęca 
się w szkole ~a użyteczne pra 
ce ręczne. Eva i Leif uczą się 
więc prawidłowego wbijania 
gwoździ, naprawy żelazka 

kontaktów, mycia naczyń, 

prania koszul i sweterków. 
Kiedy Leif i Eva kończą 

16 lat, nadchodzi godzina wy 
boru. Czy kontynuować nau­
kę, a jeśli tak - to jaką? Z 

a wfęc - podręczników. 

Dzień powszedni 

Z 
ACZĘLO „to" się w samo potud­
rue pewnego listopadowego dnia 
ubiegłeg.o roku. D<> restauracyjne­

go stol1ka zajmowanego przez Ada-
ma B. podeszło dwoje mł<>dyeh ludzi. 

- Czy mmm·a? 
- Proszę, miejsca są wolne. 
Pan Adam zamówił „setkę", oni po­

prosili o ćwiartkę. Razem chwycll! za 
kieliszki, a wspólny toast wypadł tak 
naturalnde, jak nowa znajomość. 

Panna Danuta E. 1 jej brat Stefan 
- jak się przedstawm - przyjechali z 
prowincji. by odwiedzić koleżankę Da­
nuty. Ta jednak była jeszcze w pracy. 
wpadli Więc do restauncji, by coś 
przekąsić. 

- A I trochę „a.ntygryptny" łyknać 
- doda! mrugnąwszy porozumiewawczo 
Stefan. 

Pan Adam, któremu „setka" dodała 
animuszu, prawidłowo zrozumiał inten­
cje młodego czloWleka. ZamóWlł kolej­
ną, a potem jeszcze następną ćwlartke. 

Gdy wypadło się tegnać. było Ju:!: 
dobrze po południu. I tak naprawdę 
nikt nie miał ochoty na pożegnania ... 

W następnej restauracji wypill przy 
bufecie po .,jednym głębszym''. które 
tym razem wielkodusznie zafundował 
Stefan. 

Adam B. był Jednak „czlowlek1em ho­
. noru". 

- Nie puszczę cl tego płazem. Mus:l­
my Jeszcze coś wypić. Ja nie mogę być 
„pod spodem". Ja muszfJ postawh. -
twierdzll z uporem. 

Nie mnieJ upa<rta Jednak okazała slę 
panna Danuta. Koniec - przectęra ka­
tegorycznie - koleżanka czeka. 

- To Jedźmy do rue1 wszyscy - rzu­
cił Stefan, a pan Adam aż przyklasnął 
propozycji. dOOlłJąc. że weźmie „pól 
basa". 

- !'fie wypa<la - zaprotestował Ste­
fan - wódkę mo:!:na tam kupJć na 
miejscu, a teraz po prostu, sami może­
my jesuze wypić po Jednym 1 jazda. 

Adamow:l B. bardzo przypadł do gu­
stu takt młodego człow:leka. I jest to 
ostatnie wrażenie. jakle z tego wlecz,o­
ra zapamiętał. Chyba Jeszcze tylko to, 
że gdzieś weszli, coś pili, potem dość 
długo szli... A jeszcze potem okrutny, 
draźniący śmiech Danuty l przen.ikll­
wv ból głowy ..• 

L. HOSZOWSKA 

szych lat (98,7 proc.). Następ­
nie Leif (też najwyższy wska 
źmk) ma 70 lat przed sobą, 

Oboje ~ naturalnie płowy­
mi blondynami. Idą razem do 
szkoły do tej samej klasy 

Temidy 

G 
DY odzyskał przytomność, była 
już głęboka noc. Głowa bolała 

niemiłosiernie, dotykając jej. 
Adam B. wyczul pod palcami 

olbrzymiego guza. I powoli zaczął 

sobie przypominać swą wędrówkę po 
restauracjach, zakończoną tu w pod­
miejskim ogrodzie tępym ciosem w 
tył głowy. . 

Teraz już nie dzlwil się niczemu. 
Nawet brakowi teczki, marynarki 7 

zawartaścią oraz zegarka .•• 

A wydawali mu się tak mili! 

Sam je sobie najczęściej wybiera w 
ciepłych salach restauracyjnych, ma­
jąc niejednokrotnie u boku (zamiast 
pałki?) elegancką I atrakcyjną dziew­
czynę. Może ona służyć jako usypia­
jąca czujność, żywa maskotka, może 
też - gdy trzeba - wystąpić w cha­
rakterze kuszącego wabia. 

Choć potem w innej sali, tym ra­
zem w przybytku Temidy, nieJe­
den świadek patrząc na ławę oskar­
żonych dziwi się, co go w tej dziew­
czynie mogło wabić(!) I dlaczego ci 
przygodni towarzysze wydawali mu 
się tacy mili? Wówczas gdzieś w pod 
świadomości rodzi się odpowiedź, że 

B
IORĄC pod uwagę wspomniane 
doświadczenie orzecznictwa, a 
przede wszystkim społeczną groź 
bę rozbojów, a także nagmin-

nosc tego typu przestępstw - nowy 
kodeks karny, który wszedł w ży­

cie 1 stycznia br. uściśla dyspozycję 

zbrodni rozboju z a o s t r z a 
s a n k c j e k a r n e. 

Art. 210 nowego kodeksu stanowi, 
iż: 

„Kto zabiera w celu przywłaszczenia 
mienie, używając lub grożąc natychmia­
stowym utyciem gwałtu na osobie, albo 
doprowadzając człowieka do stanu nie 
przytomności lub bezbronności, podlega 
karze pozbawienia wolności na czas nie 
krótszy od lat 3". 

j'łN samo południe! 
To ostatnie zdanie wielokrotnie po­

wtarzał, składając meldunek o prze­
stępstwie w Komendzie MO. żal mu 
było pieniędzy i innych strat, alei 
najbardziej chyba żal mu było złu­

dzeń, z których został w tak brutal­
ny sposób odarły(!) 

Czyżby nie czytał o podobnych wy­
padkach, o często równie smutnych 
i bolesnych finałach przygodnych zna 
jomości? 

Owszem - ,czytał o nich i słyszał, 
ale t a m t e przypadki nie dotyczy­
ły jego. Wierząc, że takie rzeczy się 
zdarzają, nie sądził, Iż sam mo~fl 

paść ofiarą r o z b o j u. 
Tym bardziej, że przecież oni wy­

dawali się .•• 

C 
02:, dzisiejszego bandyty nie 
rozpoznaje się po brodzie. nie 
nosi on też pałki za pasem. I 
nie czatuje przy przydrożnych 

kapliczkach na przypadkowe ofiary. 

to w ó d k a stępiła poczucie kryty­
eyzmn. Czasem nawet ktoś przyzna 
się do tego otwarcie. Tak jak Adam 
B., który zeznał, że gdyby był trzeź­

wy, nigdy by nie poszedł w niepew 
ną drogę z nieznajomymi. .• 

Wkrótce będzie miał okazję powtó­
rzyć to publicznie na procesie. Mło­
dzi ludzie bowiem zostali ujęci i O$a­
dzeni w areszcie, a prokurator spo­
rządził już akt oskarżenia. 

Odpowiadać będą jeszcze z art. 25!l 
starego kodeksu karnego, który za 
rozbój przewiduje karę więzienia. 

Choć przepis ten nie określa dolnej 
granicy kary, dotychczasowe orzecz­
nictwo sądowe, jak również s p o­
ł e cz n e niebezpieczeństwo 
tego rodzaju czynów pozwalają przy­
puszczać, że wyrok i tym razem bę­
dzie surowy. 

• •• 

Określając d o l n ą granicę kary 
za rozbój - rzec można zwykły -
na lat trzy, prawodawca wprowadził 
też nowe pojęcie k w a I i f i k o w a­
n ej postaci tego przestępstwa („jeśF 
sprawca rozboju posługuje się bronią 

palną lub innym niebezpiecznym na­
rzędziem"), zagrażając ją karą pozba­
wienia wolności na czas n i e k r ó t­
s z y od lat 5 albo k a r ą ś m i e r­
e i (§ 2 art. 210). 

Ostrość tych przepis6w będzie mia­
ła niewątpliwie poważny wpływ na 
ograniczenie przestępstw rozboju, ale 
przecież i najdoskonalszy przepis nil' 
położy im kresu. Dlatego też przy­
kład _„przygody" Adama B. powinien 
stać się jeszcze jedną przestrogą dla 
tych wszystkich, którzy - jak pan 
Adam - „o takich przypadkach sły­

szeli", a nie docierała do nich ta 
obiektywna prawda, że sami mogą 

być ich ofiarami ••• 

.JANUSZ KRA.JEWSKI 

małymi wyjątkami decyzja 
zależy od miejsca, jakie rodzi 
ce Leifa i Evy zajmują w spo 
łeczeństwie. Wedle tego, albo 
zostaną przyjęci do liceum 
(30 proc.) - 3 lata nauki; al­
bo do przygotowującej do za­
wodu szkoły technicznej (50 
proc.) albo też pójdą bezpo­
średnio do produkcji (20 
proc.). 

Jeśli Eva i Leif znajdą się 
w uprzywilejowanej grupia 
licealistów, mają szansę do­
stania się na uniwersytet i 
znalezienia się w grupie stu­
dentów, która wynosi 18 proc. 
Kiedy rozpoczną już studia, 
mają jedną szansę na dwie 
rra uzyskanie dyplomu. 
Ukończywszy 19 lat. Leif I 

Eva, znajdują się więc albo 
w nielicznej grupie studenJ 
tów, albo . też w gronie 82 
proc. swych rówieśników 

którzy rozpoczynają życte ;a: • 
wodowe. 

_Gdy Leit skończy 19 lat, Wi­
nie~ wypełnić swój obowiązek 
"."OJskowy. Rok służby, dolar 
zoldu dziennie, włosy nieko­
ni~cznie krótkie, luźna dyscy­
płma, Nawet studenci rzadko 
proszą o odroc!l'enie służby. 

Co czwarta Eva i Leif zawrą 
,małżeństwo przed 21 rokiem 
~ycia. Jedna możliwość na trzy, 
ze przed zakończeniem stu­
diów, feśli są studentami. Obo 
wiązuje jednak powszechnie za 
sada: Leif urodzony w tym sa 
my!D. ro~u co Eva, nie ma naj 
mn•eJszeJ szansy jej poślubić. 
Przeciętny wiek zawi1>rania 
małżeństwa Evy Wynosi 23 Ja­
ta i cztery miesiace, Leita 
25 lat i 9 miesięcy. 

W miarę dorastania Evie . i 
Leifowi otwierają się oczv na 
suołeczeństwo, w którvm żyja. 
Obecna generac;a różni się od 
t>Ourzedniej, głównie tym, źe 
jej notrzeby konsnmocy.ine za­
spokajane sa nelniej i z mniej 
szym wysiłkiem. 

Największa grupa młodzieży 
za największy swój problem 
uważa znalezienie najkorzyst­
niejszego sposobu zarobkowa­
nia. 

Koniec statystyki. Wniosek 
nasuwa się trywialnie: długie 

życie w dobrobycie. Tylko, że 
to problemu nie wyczerpuje. 
Posłuchajmy opinii socjologa 

szwedzkiego: ,„zaobserwowaliś­
my w ostatnim czasie wśród 
młodzieży wyraźny wzrost spo­
życia alkoholu również 
wśród dziewcząt. Tylko części<> 
wo wypływa to z tego, że 
obe~nie nikt nie ukrywa się 
i piciem tak iak dawniej. Wy­
sokie ceny alkoholu zrobiły z 
nieJ?o nrzedmiot Juk<usowy. Pić 
alkohol. oznacza więr - nozwo 
lić sol>ie na l11ksus; jest to sym 
boi pTestiżu" . 

Jeśli chodzi o v~u he-
roine. rVJlek szwer1zki na-
letv do n~-ill!łrrł~i~i rltłnn· 
nych n~ świerie. F; t ;:.tvc:łvki nłe 
Są tu tak ,~okr::aola" jak nt'ZY 
określ•niu n•Todzin 'i1ub(\w 
czv 7j?'OTIÓW lP,C? wi::ul'l"10. te 
suo'7vciP, Dlłl'ł<'otvtc'1iw '°"'nie ł 
en P,To>i:niip_ic:7e, o"'~~dm11ie ror::1:z 
s?:el's?"f? tq•p,:iri ST)ołeczne mło:-1.e· 
go nokolPnia. 
Fa~l>nwcy okre~la I ohliczą, 

w jakiej mierze rosnaca sto­
pa źvriowa kraju. kt6remu 
od wieków dane hvło rozwi­
jać się harmoniinie. wołvwa 
na te niekorzvstrre ziawiska. 
Jedno iest oewne'. s7.wedzkie 
snnłPczeństwo ohfitości nie 
zcfołsło wvkształci~ t>orlź„6w, 
które zdołałvby się skutecz-
nie przeciwstawić J?roźnym 
.. ubocznym działaniom" cvwi 
liząi;.i i. E. B. 
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Nasze 
pogotowie 
reporterskie 

Dla wygody naszych Czy­
telników - „Dziennik" u­
ruchomU nocne pogotowie 
reporterskie. W godzinach 
od 19 do Zl, z wyjątkiem 
sobót I niedziel, lod'Zlanie 
mogą zgłasza~ telefonicznie 
pod nr 395-59 wszelkie uwa­
gi na temat zakłóceń w 
życiu miasta w późnych 
godzinach popołudniowych 
I wieczornych. Po godz. 21 
na codzienny rajd po un­
cacb Łodzi wyrusza dyżur· 
ny reporter ..Dziennika". 

Ofiarni 
lromwojorze 

Wczoraj otrzyma4iśmy kilka 
telefonów od naszych Czytelni­
ków, którzy narzekali na opóź­
ruen.ia w ruchu tramwajów w 
mieście. W związku z tym re­
porter „Dziennika Łódzkiego" 

wybrał się z wizytą do I za­
jezdni przy ul. Tramwajowej. 

"W dniu dzisiejszym mieliśmy 
14 zjazdów awaryjnych tram­
wajów" - powiedział nam dy­
spozytor p, Stanisław SadOO<ier­
ski. - „W normalnych warun­
kach, przy sprzy.Jającej aurze 
mamy 1-2 zjazdów. Moim zda­
niem l(łówna winę ponoszą tu­
taj dozorcy, Niesprzątanie śnie­
gu J>C>WodUje zabloke>wanie 
sz:vn. co w konsekwencji pro­
wadzi do tego, że śnieg wcho­
dzi w żłobki szyn, ewentuannie 
dostaje się do silnika i wozy 
nie nadają się do eks1>loatacji. 
Brygady remontowe robią co 
mogą. ale niestety, awarii Jest 
dużo". 

Wraz z inż . .Ją,nuszem Siebia­
dą, kierowni.k!em Wydziału 
Konserwacji i Taboru Tramwa­
jowego MPK, udajemy się do 
zajezdni. 

- Tej zimy oddaliśmy wszy­
stkie pociągi do ruchu i jak 
do tej J>OtY wszystkie wycho­
dzą z zajezdni - 1>0Wiedzia! 
nam inż. J. S!ebiada. 

Jedna z osób, pracujących 1>0 
to, abyśmy mogli terminowo do 
jechać do pracy, jest obrzędo­

wa p. Cecylia Błaszczyk. 

- Staramy się jak możemy, 
by wszystkie tramwaje były 
spra.wne. Niestety, pracujemy 
w bardzo trudnych warunkach. 
Przede wszystkim nie mamv re 
kawie. które w warunkach na­
szej pracy są nieodzowne. Po­
za tym mamy trudności z cie­
Pl'ł woda. którą musimy przy­
nosić z dużej odległości. 

Zdanie to potwierdza ślU68·rz 
p. L, Duda. 

- W naszej pracy potrzebna 
je9t ciepła woda, które!. nie­
stety. nie mamy. Poza tym 
cieszymy się bardzo. że otrzy­
mujemy zupę, ale n!estety. Jest 
ona zimna. Dlatego też prosi­
my o SPOWodowan!e przyno­
szen:a nam c!epłeio P<>Siłku. 

. 

* * 52 

* 2.410 kolizji 1.642 wypadki 
osoby zabite * 1.?52 rannych 

Tragiczny bilans 
Rok 1969 odnotował się nie­

zbyt dobrze w ruchu drogo­
wym. Liczba wypadków w 
naszym mieście, wzrosła o 
około 9 proc. Zdarzyły się na 
terenie Łodzi 1.642 wypadki 
i 2.410 kolizji. W wypadkach 
tych poniosły śmierć 52 oso­
by, w tym troje dzieci, 1.555 
osób dorosłych i 197 nielet­
nich, zostało rannych. Suma 
strat rra skutek uszkodzonych 
w wypadkach pojazdów wy­
nosi ponad 3 mln zł. 

Nieznacznie zmniejszyła się 

liczba wypadków spowodowa-

nych przez pieszych. Ale 4.'J 
proc. to i tak dużo. Jesteśmy 
niestety, pierwsi w kraju, 
pod tym względem. Najpoważ 
niejszym i najczęstszym „grze 
chem" pieszych jest nagłe 
wtargnięcie na jezdnię (15 
osób zabitych). Dalsze, to 
stan nietrzeźwy oraz wskaki­
wanie, wyskakiwanie oraz 
czepianie się tramwajów i au 
to busów. 

W grupie zmotoryzowanych 
użytkowników dróg, liczba 
wypadków zwiększyła się. A 
przyczyny, które powodują 

~~~~~~~~~ 

Błyskawiczna reakcia na krytykę 

Do końca stycznia 
usunięte usterki będą 

.Już w ub!egly poniedziałek, 
a wiec natychmiast po ukaza­
niu się artykułu krytykującego 
partactwo budowlane w nowym 
biurowcu Wojewódzkiej Hur­
towni Tekstylnej, przy ul. Bru 
kowej 6, podjęto decyzję zwo­
łar:ia na wczorajszy dzień ko­
misji z udziałem wszystkich 
za.interesowanych stron. Nieste­
ty, zabrakło w niej tylko przed 
stawiciela projektantów„ .• 

Atmosfera, co tu kryć, była 
gorąca, potem jednak „osty­
gła" w Obliczu wicfcimych fak­
tów. Szczegółowe oględziny bu­
dynku biurowca, a' także maga 
zynów (jego budowa wkroczy­
ła w stadium końcowe i jest 
także realizowana pr7..ez „Przem 
bud" jako generalnego. wyko­
nawco;;) unaoczniła przykłady 
niedoróbek i niechlujstwa. 
Członkowie tej komisji, (w któ 
rej skład obok przedstawiciela 
Łódzkiego Zjedr:oczenla Bu-
downictwa wchodzili także 
przedstawiciele inwestora, 
Woj. Hurtowni Tekstylnej, pod­
wykonawców, generalnego wy­
konawcy oraz inspektor nadzo 
ru) przekonali się, że obok 
spraw drobnych, 2 zakresu kos 
metyki bud'owlanej (oprawa 
otworów w parapetach, czy 
niechlujnie wykonane szafy) 

wchodzą w grę usterkd powaf­
r:e: uszkodzone w trakcie bu­
dowy stopnie schodów grożące 
wypadkiem, krzywe, nie zamy­
kające się, ciężkie z metalowy­
mi ramami drzwi, farba obłażą 
ca ze ścian, drzwi utrudniające 
poruszanie się po korytarzu 
itd. itp. 
Okazało się przy okazji, te 

choć inwestor opłacił tzw. nad­
zór autorskJ nad realizacją bu­
dynku, nie było można go 
wyegzekwować. W rezultacie, 
budynek rol się wprost od non 
sensów, wad projektowych, 
trudnych teraz lub niemożli­
wych do r„aprawienia. Choć z 
drugiej strony bardzo rad~byś­
my byli zobaczyć, czy inspek­
tor nadzoru umieszcza! na ich 
temat odpowiednie wplsv do 
dziennika budowy. Wczoraj 
ustalono, że wszystkie usterki i 
niedorobki mają być usunięte 
do końca stycznia br. 

Generalnie jednak cieszy bly 
skawiczna reakcja ŁZB, tym 
cenniejsza, że rok bieżący i 
r adchodzaca 5-latka, we wszyst 
kkh dziedzin'lch produkcji. a 
wiec ! w budownictwie, uolvna 
pod zn'lkiem szczególnej troski 
o jakość roboty ... 

J. POTĘGA 

Koks hutniczy od zaraz, lecz ... 
Od naszego Czytelnika K. I. 

(nazwisko i adres znane re­
dakcji) otrzymaliśmy list za­
wierający wiele uwag o spo­
sobie rozprowadzarria zimowe 
go opału. Do wielu tych 
spraw, ustosunkowaliśmy się 

już na łamach naszej gazety. 
Obecnie, chcielibyśmy poill'for 
mować o składach hurtowych, 
w których można otrzymać 
koks hutniczy. 

nich naszych informacjach), 
i;e formalności związane z I 
uiszczeniem opłat za. ten koks, 
trzeba załatwiać przy ul. Wod 
nej 5, gdzie otrzymuje się złe 
cenie kierujące do jednego z 
wymienionych składów. Koks 
można odebrać natychmiast, 
jednakże własnym transpor-
tem. (kas) 

W AZNE TELEFONY 

ub. roku. 
kolizje tragedie na jezd­
niach to eillgłe nieprzestrze­
ganie pierwszeństwa przejaz­
du, niebezpiecma szybkośe l 
siadanie za kierownicą w sta­
nie nietrzeźwym. 

Ukarani byli nie tylko ci, 
którzy spowodowali wypadek. 
Około 500 kierowców, którzy 
prowadzili pojazdy po wypi­
ciu alkoholu, pozbawiono 
praw jazdy. 'Wielu z nich po­
zbawiono pra.w jazdy na 
okres ocł 1 do 5 lat, a były 
wypadki, ie zatrzymano pra­
wa prowadzenia pojazdów na 
8 i 18 lat. 

Ta smutna statystyka stała 
się sygnałem dla milicji, do 
jeszcze bardziej aktywnego 
działania. W dalszym ciągu 
rozwijać się będzie nowe for­
my profilaktyki, a w sto­
sunku do opornych, wzmagać 
represje karne. 

Ale sa111a milicja nie poprawi 
sytuacji w ruchu dotąd, dopóki 
użytkownicy dróg, zarówno 
piesi jak i kierowcy, nie zro­
zurrueJą, że bezpieczeństwo 

na jezdni zależy przede wszy 
stkim od nich samych. 

Od 9 lat w 
dzień. a nierzad­
ko 1 w nocy 
troszczv sie o 
zwrotnice i rot„ 
jazdy tnmwajo­
we o. Stanisław 
Roliński. .Jemu 
i ieiro koleirom z 
brvirad torowvch 
11rzyoada w udzia 
le bardzo odpo­
wiedzialna. trud­
na ł niewdziec?' ... 
na ntaca. Szcz~­
ltólnie teraz. cdY 
śnie&' zasYDU le 
szvnv. a mróz 
stara sie oarałi­
żować komunika­
cje miejska. .. 

(jp) 

Toto 
L. Olejniczak 

(e. o.) 

l.ódt uczyci si~ tym, ie w naszym mieście jest najwięk­
szy procent dzieci, które rozpoczynają naukę w szkołach 
podstawowych, rekrutując się spośród przedszkolaków. Z 
nowym rokiem szkolnym we wrz.eśniu naukę w tych kla­
saeb rozpocznie 7.300 dzieci a obecnie w przedszkolach znaj­
duje się Ich 5.200. Dzieci &e są na ogól o wiele lepiej 
przystosowane do tycia w zespole f bardziej rozwlnletP 
umysłowo. Pewnej Uo~cl dzieci, które zapisane są do 
pierwszych klas, a nie ucz ęszcza.fą do przedszkoli, komisje 
szkolne zaleciły uczęszcza nie do ognisk Wyrównawczych. 

Ogniska 
W grudniu ub. roku Uł"\lcho­

mlono w Lodzl 23 ognJska, do 
których rodzice zapisali 500 
dzieci. Do przedszke>ll zg!osrona 
natomiast 200 dziec!. Warto tu 
zaznaczyć, że ogniska czynne 
są tr-zy razy w 1 tygodniu od 
godz. 18 do. 19. Nie wszystkie 
matki doceniają jednak wartość 
wychowania przedszkolnego dla 
swoich pociech, gdyi 500 do 
tej pory nie zgłosiło się ant 
do przedszkoli, ani do ognisk. 
Poza pewną liczbą przypadków, 
gdzie rzeczywiście, szczególnie 
zimą, trudno jest doprowadzać 

czekaią 
Astt'Qflautów 17, Cieszyńska 16. 

Polesie: Danllowsklego 2, 
Wólczańska 199, 31 i 213, za­
kątna 71. 
Sródmieście: Nowotki 96. Kop 

elńsk1ego 21, Jaracza 68 (Zakła­
dy Emfor). 

Widzew: Potokowa 15, Niska 
27, Wichrowa 5. 

W przedszkolach tych mogą 
znaleźć miejsce nie tylko te 
dzieci, które już w tym roku 
pójdą do szkoły, ale także l 
młodsze. Na pewno warto 51Co 
rzystać z okazji. 

(Kas) 
dzieci oo oddalonych pr-zed· .---------------­szkoli, w w!ękswścl matki, na 
wet nie pracujące, nie uważają 
za· stosowne zająć siE; tą spra­
wą. 

Tymczasem wołne miejsca w 
pr-zedszkolach czekają. Dla w.y 
gody naszych Czytelników po­
dajemy adresy tych placówek 
sądząc, że wielu rodziców sko­
rzysta z tej informacji w naj­
bliższym czasie. 
Bałuty: Racjonallzat<>rów 5, 

Koliński~ 19, L!man-0wskiego 
124, Marysińska 49, Zawiszy 39, 
Gliniana 29, F>ndera 315, Gan­
dhiego %6, Starosikawska 18, Je 
sionowa 33, Sowińskiego 3. 

Górna: Sygnałowa 1, Kutnow 
ska 11, Ciechocińska 10, Zarzew 
ska 26. Ceramiczna 7, Uroczy­
sk<> 17, Rogozińskiego 4, CJol­
kowsk!ego 7a, Rzgowska 25, 

Uwaga! Slisko! 

Już 1000 kg gipsu 
zużyło pogotowie 

Slizgawtce, jakle utrzymują 

się już od dawna na naszych 
ulit..,.~h i chodnikach, są przy­
czyną n,eszczo;;śliwych wypad­
ków. Pogotowie Ratunkowe no 
tuje codziennie od 50-200 upad 
ków. Tylko w grudniu ub. ro­
ku ambulatorium pogotowia do 
opatrunków oraz uni«:ruchomie 
nia 1<łamaoych kończyn zuży­

ło 1.000 kg gipsu. 

W styczniu llośc ta na pew­
no rue będzie mnieJoZa, bo w 
aalszym ciągu coaz!ennie notu 
je się około 100-150 wypadków 
ulicznych. Ze swej strony m o­
zemy tylko jeszcze ra~ zaapll­
Jować do doz.orcuw i MPO, aby 
zadbano o pos~n:crwanie na­
wierzchni ullc p1asl<iem oraz. o 
uprzątame ś01egu. 

(kas) 

J9lo dxiet1 niecoie 
Klub MPiK ,Ruch" (Narutowi 

cza 8/10) i;odz. 18 spotkanie z 
real!zatorarn1 opery Ch. Gouno­
da „ł'aust" Udział wezmą: Del­
fina AmbroZiak - spiew, Ta­
deusz Kopacki - śpiew, Anto­
ni Majak - spiew. Mieczysław 
Wojciechowski akompaniament, 
prowadzi - mgr Stanisław Pio 
trowski, 

Ośrodek Gospodarstwa Domo­
wego ZŁ LK przyjmuje zapisy 
na kursy 3-mlesięczne: dla ku­
charek i lnterdentek, racjonal­
nego żywienta rodzinv oraz kro 
ju szycia I modelowania Infor­
macje i zapisy Piotrkowska 
135. tel. 627-46. w godz. od 9 
do 16. 

Jak z powytszego wynika, 
łódzcy tramwajarze robią wszy­
stko, byśmy mogil.i bez narze-
kań dojeżdżać do naszych 

Jak informuje nas Łódz­
kie Przedsiębiorstwo Handlu 
Opałem, koks ten można 
otrzymać w składach hurto­
wych przy ul. Brukowej 30, 
Srebrzyńskiej 12, Towarowej 
42. Rzgowskiej 1261128. Pod­
kreślamy jednak (gdyż nasz 
Czytelnik prawdopodobnie te­
~o nie zrozumiał w poprzed-

Informacja telefonlezna 
Strat Pożarna 

„ 
• eo~ GDZIE? l<IEDVf 

śpioch", „Magiczny cylinder" 
godz. 15, 16, 17. Przegląd fil­
mowy - wspomnienie o Cy­
bulskim „Cała naprzód" od 
lat 16 (poi.) godz. 18, 20 miejsc pracy. Dziękujemy za 

ich ofiarność, a dyrekcję MPK 
prC>Simy o sprowadzenie reka­
w:c dla swych orace>wników. 
Cł1yba im sie to należy ..• 

Otrz:vmal!śmy wczoraj telefon 
od l)aństwa Be!dowkzów, za-
mieszkałych przy ul. Wschod­
n!ej 65. Sądzimy. że ADM nr 6 
zainteresuje s~ę wreszcie zala­
nymi przez wodo;; ketmórkami. 

(ms) 

ODPOWIEDZI 
REDAKC31 

ZENON KOWALCZYK z 
UL. ROJNEJ: Wysłany do pa 
na List, wrócił z adnotacją 

„na ul. Rojnej nie ma bloku 
nr 4". Prosimy o dokładny I 
adres. 

Wielka impreza 
karnawałowa 
"Dziennika'' 
i „ T urysły" 

+ WYCIECZKA 
W NIEZNANE + CAŁONOCNY BAL 

+ KULIG 
TERMIN: 7-8 LUTEGO BR. 
SZCZEGOŁY WKR0TCE!!! 

Łańcuch dobrej woli 
W pe>niedziałek, 5 bm. w godzinach popołudniowych w bu­

dynku szkoln.Yln przy ul. Hipotecznei 3. pękła rura wodo­
ciągowa. Awaria ta uniemożliw!la korzyst9nie z urządzeń 
sa.niternych oraz spowodowała uszkodzenie s'.eci elektrycz­
nej. Kierownictwo szkoły zwróciło się do zarządu Spółdz'.eln! 
„Instalator" z prośbą o usun:ęcie awarii, z pomocą pośp!e­
szył również zakład opoekuńczy ZPJ im. Gen. w. Wróblew­
skiel(o. 

Równolegle z przekazaniem do bałuckiego Insoektoratu 
Ośw'.aty prote>kółu awaryjnel(o. monterska ekipa z „Instala­
tora" ! elektrycy z „ Wróblewskiego" przystąpili do pracy. 
Swi.at!o było JUŻ w szkole nastepnego dnia. Dziś. dzięki oo­
mocy Prezydium DRN Bałuty. wysiłkom monterów ze so61-
dziielni „Instalator". któny oracuja orzy awarii cala dobc 
oraz zainterese>waniu za.kładu opiekuńczego. zepsutym urza• 
d.zeniem wodociągowym znowu popłynie woda. Ponad 300 
uczniów rowocznie od poniedziałku normanne zajec:a szkol­
ne, których przebieg w tym tygodnlu był oc.z.vwiście zakłó­
cony. 

4 DZIENNIK ŁODZKI nt 8 .(6611} 

Pogotowie Ratunkowe 
pogotowie MO O'/, łOO-Ołl. 
Informacja PKP 
Informacja PKS 265·9'. 
Pomoe droi:owa PZM 
Pogotowie eneriretyc:rne 
Poirotowie oświetl. Dłle 
Ośrodek Int. Ust. I.ZSP 
Łódzki Ośrodek Inform. 

Turystycznej 

TEATRY 

19 
500-90 
181-ll 
5'7-211 
598-80 
SH-31 
220-U 
398-10 

159-U 

WIELKI - nieczynny 
POWSZECHNY - g<>dz, 15.30 
„Płaszcz", godz. 19.15 „Boso, 
ale w ostrogach" 

NOWY - godz. 16 „Za s!edmlo 
ma górami" godz. 19.15 „Dziś 
do ciebie przyjść nie mogę" 

MALA SALA - g.odz. 20 „Ka­
prys" 

.JARACZA (W sali Teatru Roz­
maitości) - godz. 18.30 „Bal• 
lada o tamtych dniach" 

TEATR 7.15 - ge>dz. 15 „o kra 
snoiudkach I sierotce M1try­
s1", godz. 19.15 „Jadzia wct.o­
wa" 

OPE.RETKA - godz. 11.30 „czet 
wony Kapturek" 

ARLEKIN god2. 10 1 1'7 
„Awantury z Lysej Góry" 
(przed-st. zamknięte) 

PINOKIO - godz. 16 „Baśń o 
dwóch nieustraszonych ryce­
rzach" (przedst. zamknięte) 

KAWIARNIA „IRENA" - Ka­
baret ,,Figa" godz. 22.30 

KAWIARNIA „AGAWA" - Ea 
baret „U Bena" g.odz. 22.30 

KAWIARNIA „BALATON - Ka 
baret „ltpiarz" godz. 22.30 

FILHARMONIA (Narutowicza 
20) godz. 19.30 Koncert sym­
foniczny - ork. PFL. Dyry­
gent Janusz Przybylski. Soll­
stka Aleksandra Utrecht ..,.. 
fortepian. Program: Utwory 
L. van Beethovena, Uwertura 
do dram. Dzieła Prometeusza 

ketncert fortepianowy C-dur 
symfonia C-dur. 

MUZEA 

BISTORU Wt.OKIENNICTW A 
<Piotrkowska 282) godz. 10-17 

SZTHKI rw1ęckows1t1ego 36) -
godz. 9-15 

ARCHEOLOGICZNE I ETNOGRA 
FIC'ZNB (Pl. Wolnośel 14) -
ezynne od go&z. 10-15 

BISTORU RUCHU REWOLUCY.1 
NEGO - nleceynne 

gA'l'EbB1' EWOLUC.JONIZMU 
UL (Park SlenktewtczaJ czyn­
ne od god!- 10-11. 

zoo - czynne od 11ooz. t-11 
<kasa czynna do 15.30). 

KINA 

BALTYE - 1,zawodowcy" od 
lat · 14 (USA) eodz. 10, 12.so, 
IS. 17.30, 20 

LUTNIA - „ Winnetou I król 
nafty" od lat 11 (Jug.-NRF) 
ti!od? IL 18. 20 

POLONIA - „Netwy" od lat 14 
(poi.) godz. 10, 12.15, 14.30, 
17, 19.30 

WISLA - „Shlch·ajcie bicia 
dzwonów" od lat 14 (jug.) g. 
10, 12, 14, 16. 18, 20 

'WLOKNIARZ - nieczynne 
'WOLNOSC - •. ZdobyC'l" od lat 

18 Itr.) Codz. 10, 12.30, 15. 
17.30. 20 

ZACHĘTA - ;,CZtery damy 1 
as" od ~t 18 (fr.) god.z. 10, 
12.30, 1'5, 17.30. 20 

STYLOWY - Tylko dla kin 
studyjnych „Persona" od lat 
18 <szwedzki) eodz. 15.45, 18, 
20.15 

STUDIO - i.Bitwa o Algier" 
od lat lł (wł.) iiod.z. 17.15. 
19.30 

ADRIA - Potegnan!e l tytu­
łem: ,,ostatni Mohikanin" od 
la1 11 (niem.) eodz. 10. 12, lł. 
J6. 19. !O 

CZAJKA - „Długie łodzie Wi­
kingów" od lat lł (ang.) g. 
11. 19.11 

DKM - „Kobieta wąt" od lat 
1e tang.) 11odz. 16, 18, 20 

ENERGETYK - „Przygoda I 
piosenką" od lat 14 (pOI.) e. 
n, 111 

GDYN1A - ,;Winnetou I Apa­
naczt" od lat 11 (jug.-NRF) 
godz. JO, 12, tł. 18. 18. 20 

DALKA - „Ryszard Lwte Ser­
ce I krzytowcy" od lat 1ł 
<USA) godz. 15 17.30, !O 

1 MAJA - „Zbyszek" od lat 
111, (1>01.) godz., 16, 18, 20 

LĄCZNOSC - „Hajducy" od 
lat 16 (rum.) godz. 18 

ŁDK - „Wyzwanie dla Robin 
Hooda" od lat ll (ang.) godz. 
15. 17.30 „Pod argentyńskim 
słońcem" od lat 16 (argent.) 
godz. 20 

MLODA GWARDIA - „Różo\va 
pantera" od lat 16 (ang.) g. 
10. 12.15. 14.30, 17, 19.30 

MUZA - „zemsta hajduków" 
od lat 18 (rum.) godz. 16. 
18. 20 

OKA ;,Zbrodniarz, który 
ukradł zbrodnię" oo lat 16 
(poi.) godz. 15.30, 17.45. 28 

POLESIE - •• Sw!ęty zastawia 
pułapkę" od lat 14 Cfr.J godz. 
n. 19 

POPULARNB - ;,Na szlakach 
wojennych przygód" od lat li 
<czeski) godz. 15 •• Polowanie 
na muchy" od lat 18 (poi.) 
godz. 17. 19.15 

PRZEDWIOSNIE - „w pełnym 
słońcu" od lat 18 (fr.) eodz. 
15, 17.30, 20 

POKOJ - „Ucieczka w milcze­
Dliu" od lat 14 (niem.) godz. 
15.45 „Czekając na życie" od 
lat 16 (ang.) godz. 17.45, 20 

PIONIER - „Sąsiedzi" od lał 
16 (poi.) godz. 16, 111 

REKORD - „Wielki wąt Chln­
gachgook" od lat Il cnJem.) 
godz. IO, 12.15, 14.30 „Piękna 
Angelika" Od lat 16 <franc.) 
godz. 17, 19.llO 

ROMA - Mmonerzy polskich 
ekranów „Lalka" od lat U 
(pol.) gOdz. 10, 13, 16, 19 

SOJUSZ - „Poste restante" od 
lat 14 (rum.) godz. 17 „M1a­
łem 19 lat" (NRD) od lat tł. 
l!odz. 19 

SWIT - „Ostatnie polowame" 
od lat 14 (USA) godz. 10, 12.30, 
15, 17.30, 20 

STOKI - „Tajemnice wulka­
nów" od lat l1 (fr.) godz. 
15.45, „Kobieta owad" od 
lat 18 (jap.) godz. 17.45, 20 

TATRY - „Angelika wśród pi­
ratów" od lat 16 (fr.) godz. 
10, 12.30. Bajki: „ Wesoła Lu­
dwika", „Kot, który chodz!l 
wlasn;rmi drogami", „Kot 

DYŻURY APTEK 

Tuwima 19, Piotrkowska 25, 
Ossowskiego 4. Bratysławska 2a, 
Gagarina 6, Limanowskiego l, 
Przybyszewskiego 86. 

DYŻURY SZPITALI 

I Klinika Pol.·Gln. AM, UL 
Curie-Skłodowskiej 15 - chore 
I! dzle-lntcy Górna 

n Klinika Pot.-Gln. AM, al. 
Sterlinga 13 - chore l dzleln1cy 
Sró(lmieścle r reJonowycll oo­
radnl „K" ul. Nowotki &o ł 
Kooclńsklego 32. , 

Klinika WAM. Ul. M. Fornal­
skiej 3'I - chore t clzteln!e Po­
lesie I Sródmieście t rej. pora­
dni „K", ul. Piotrkowska 101 
t P!otrkow5ka 269 

Szpital im. e. Wolt. ni. La­
glewnicka 34136 - chore z dziel 
OIC:V Bałuty. • 

Szpital Im. H. Jordana, al. 
Przyrodnicza 719 - chore z dziel 
ntcv Widzew. 

Ctiirur<?ia poludnle - Szpital 
Im. Pasteura !Wigury 19) 

Chirurgia północ S7pltal 
Im. Sonenberga (Pieniny 30) 

Laryngologia Szpital Im. 
Pirogowa !Wólczańska 195) 

Okulistyka - Szpital Im. .Jon 
achera IM!Uonowa 14) 

Chlrurgla I laryngologia dzie­
cięca - Szpital Im. Korczaka 
(Armii Czerwonej 15) 

Chirurgia szczękowo - twarzo­
wa - Szpital Im. Barlickiego 
Cui. Kopci ńsklego- 22). 

Toksykologia - Centr. Szpital 
Klin. W AM <żeromskJego 113). 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pogotowia Ratunkowego przy 
ul. Sienkiewicza l37. tel. 666-66. 

Nocna porno~ pielęgniarska 
dla m. Łodzi t siedzibą przy 
Al. Kościuszki ł8, tel. S24-09. 

Od 1. X. 1968 r. Łódzka Stacja 
Pogotowia Ratunkowego prze­
niesiona została na ul. Leczni­
c~ a. 



Na peryferiach logiki 
Z nowu nodejmuie rekawice rzucona wytworna dłonią ano­

ni~owej blało!Cł"WY tvm ra~em zaslaniajacei sie kryp­
ton1n1em ., Veritash , Symbohrzne to imie orzywodzi oa 
pamięt nrzysłowle łacińskie: „Przyjacielem mi Platon. ale 

milsza nrzvjaciółka orawda". W imie tej orawdv nie odm!l­
wfam zatem słuszności mojej symnatycznej Przeciwniczce. 
która twierdzi. te oinac w o•tatnim felietonie o wvjatkach 
Potwierdza.iacvcb regule. wvmieniłem zbyt mało faktów na 
ootwlerdzenie te20 •• truizmu" r--.·;e n\łdzie1am natomiast orzP..· 
konania autorki łlstu )akobv wyjątki r ogólnie obowiazu• 
.iacych nraw. a zwłaszcz.a norm żvcia towarzvskie11ro stałv 
sie u nas 7 bie11rlem lat .• zjawiskiem na11:mlnnvm". _1 cóź nan 
sadzi - nYta na koniec indagujac:a mnie niewiasta - o dzi· 
sieiszei młodzieżv?" · 
Niełatwe mi odpowiedzie~ w dwóch słowach na tak zwieźle 

sformułowane nvtanie. albowiem sad mól zawsze onierałem 
i ooieram na doświadczeniach własnych. Pozwole sobie wiec 
i w tym wypadku powołać sie na pojedyńczy (a jakże!l 
przvkład 

Trzy tygodnie temu miałem spotkanie r młodzieta bardzo 
~ywotnego I - dzieki snrawnemu kierownictwu - rozwi.la· 
jąceiro różnorakie formy nracv kulturalno-oświatowe.I Klubu 
•• Karolek". Bvłem zaskocz<>nv inteliitentną reakcja I nie słab­
nącą chłonnościa dPść lic;r;nle zebranego audvtorium. które 
przecież rekrutowało sle .,. ~óżnvch sfer. o rótnvm cenzusie 
wykształcenia Nawet dyskusja była ze wszech miar rzeczo­
wa. swobodna I nozbawlona jakiejkolwiek sztvwności. a uro­
cza słuchaczka Misia zaraziła mnie na dłuższy czas swoja 
wesołością .•• I nrosze sob;e tylko wvobrazić: ta młodzież w 
najściślejszym tell!o słowa znaezeniu soedziła ze mna dwiP 
bite godziny. mimn. iż w •asiedniej sali rozgrvwał sie na 
szklanym ekranie atrakcv.im· krvminał. dzieło mistrza 
Hitchcocka. Tnteż nie przesadzam. irdy napisze. że nuYiemność 
tak.ich spotkań jest nrzede wszvstkim no stronie autora. 

Rzecz jasna że to radosne stwierdzenie nie pozwala ml 
zamykać oczu na chutie:ańskie wvbrvkl rówieśników moich 
słuchaczy. Nie oosladałem sle z oburzenia czytajac wzmian­
ki prasowe o tym. że za"ra)a nieletnich chłonców svstema­
tycznie oe:rabiała z kwiatów ;eden • oodmieJ•kich cmenta• 
rzy. rozbijajac orzy tym (dla zabawy!) e:ranitowe I marmu­
rowe płyty nagrobków. Inna znów szajka orzedostała sie 
przez oarkan na dziedziniec Domo Starców i notamała tam 
(również dla zabawy!) dwa wózki Inwalidzkie. Ale takie bez­
myślne dewastacje i wandalizm. to właśnie notenienia god­
ne wy.jątkl. potwierdzające wiecznie aktualna regułę. 

A że młodzież hołduje zmiennym uvt>dobaniom w dziedzi­
nach mody I sztuki - I ma swoje bnżvszcza i fetysze. to 
je.i dobre prawo. którelfo nie oodważa żadne scevtvczne 
uwagi. Nawet. jeśli dotyćza tak renrezentacyjnego koncertu 
jak im1>reza „S;r;uka.icie swojej arwlazdv". w której obt>k 
gwiazd wokalistyki noplsvwałv sie różne meteory i meteo· 
ryty. Po raz pierwszy, zamiast słowa wlatacego lub trady• 
cyjnej konferansjerki. zaprezentowano nam oryginalna .,Zga· 
duj zgadule". czvll "who is who''. Przyznaje z rumieńcem 
wstydu I skrucha w sercn. te nie wyszedłem z te.i zgadv• 
wanki obronna reka l. pomyliłem - o zgrozo! - Łucję Prus 
z Joanna Rawik. Mimo usilnych starań i najlenszvch cheei. 
nie .,dotrzymałem kroku" siedzące) obok mnie długowło~Pj 
anielicy. która bez chwili zastanowienia ootrafiła rozszvfro­
wać imie i nazwisko kaźóego piosenkarza I oiosenkarki. 

Bol ejac nad własna niewiedza wsnmnnialem z westchnie· 
niem niemiły incvdent. jaki spotkał mnie nrzed latv w new· 
nej terenowej śwletlicv. której kierowniczka zaDO'Z'nała mnie 
z publicznościa słowami: 

- Mam zaszczyt przedstawi~ państwu znanego literata 
łódzkiego ... 

Seminarium Prawa Pracy Rok beethovenowski 
Zarząd Główny Zrzeszenia 

Prawników Polskich, w poro­
zumieniu z Centralną Radą 
Związków Zawodowych, po· 
stanowił zorganizować dla 
absolwentów kursów Prawa 
Pracy, którzy ukończyli te 
kursy w latach 1965-69 Seml 
narium Prawa Pracy. Semina 
rium będzie trwało jeden rok 

kalendarzowy, przy czym za­
jęcia rozpoczną się w !iniu 15 
lutego 1970 roku. 

Z dotychczasowych dośwlad 
czeń wynika, że właściwe wy 
konywanie obowiązków prze:11 
pracowników komórek zatrud 
menia i płac jest wprost nie­
możliwe bez systematyczne­
go uzupełniania wiadomości 

Koncerty przy świecach 
Cieszące się niezmiennie du· 

żym powodzeniem „Poniedział• 
ki w Teatralnej" przekształci­
ły się w impreze upowszechnia· · 
jaca teatr i muzvke w szero• 
kim tego słowa znaczeniu. O· 
statnio w ramach ponicdzialko-

wych spotkań, organizuje się 
w Teatrze Wielkim (sala ka· 
wiarni). wespół z Ref. Kultu• 
ry - śródmieście, tak zwane 
„koncerty przy świecach"„ 
Ostatni poświęcony był muzy· 
ce rosyjskiej. Kolejny koncert 
- „ Wieczór bel-canto" odbę· 
dzie sie 12 bm. o godz. 19. Wy· 
stąpią w nim D. Ambroziak, 
T. May-Czyżowska, E. Zwierz· 
chowska, I. Jadczak, T. Kopac· 
ki, P. Raptis, A. Saciuk i M. 
Wojciechowski. Gospodarzem 
wieczoru jest S. Dvzbardis. W 
programie arie z oper Rosslnit-· 
go, Belliniego i Donizettiego 
oru pieśni Curti•a To•tiego. 
Wstęp wolny. (kat.) 

z zakresu obowiązujących 

norm prawa pracy. 

Kierownictwo seminarium i 
Rada Programowa zwróci 
szczególną uwagę uczestników 
kursu na interpretację no_ 
wych norm z zakresu prawa 
pracy. Dotyczy to przede 
wszystkim zmian na odcinku 
ubezpieczeń społecznych I ur­
lopów pracowniczych. Uczest­
nicy seminarium otrzymają 

skrypty, w których naświetlo 

ny będzie nowy stan prawrry 
z zakresu prawa pracy. 

Opłata za uczestnictwo w 
seminarium (z kosztami 
skryptów) wynosi 250 zł, a 
zgłoszenia będą przyjmowanE' 
tylko do dnia 10 lutego br. 
Zgłoszenia razem z opłatą na­
leży kierować pod adresem 
Zrzeszerria Prawników Pol­
skich Łódź, Plac Dąbrowskie-, 
go 5. Konto NBP VI O.M. 

W roku bieżącym przypada 
~ wuseLna rocznica urolllon 
uUUW1ka van BeeLnovena. l'O• 
wbnie jak poprzednio, fOO ro­
~znica urodzin Williama 
, zekspira i 160 rocznica smier 
,; Józefa Haydna, tak przy. 
~adająca I w roku bieżącym 
·ocznica urodzin Beethovena, 
~bchodzona jest nroczyicie w 
oałvm świecie cywilizowanym, 
pod patronatem Narodów 
~jednoczonych. 

Filharmonia Łódzka, włącza 
jąc się do tego nurtu roczni· 
cowego, rozpoczyna rok bee­
thovenowski uroczystym kon 
certem inauguracyjnym, któ• 
ry odbędzie się w najbliższy 
piątek I sobotę. dnia 16 i 1'I 
;tycznia o godz. 19,30. Pro• 
::-ram koncertu poświęcony 
jest całkowicie twórczości Lu 
!lwika van Bee.thovena. Orkie 
•trą symfoniczna Filharmonii 
t.ódzkiej dyrygować będzie 11:0 
kinole. Janusz Przybylski, 
~nany naszej publiczności ze 
'nakomitego koncertu, który 
prowadził w lutym ubiegłego 
roku na naszej estradzie. So• 
'i•tką koncertu będzie Alek• 
•a ndra Utrecht, pianistka z 
>:>oznania. 

950-9-6454 z dopiskiem - Se- J ~~~~~~~~~ 
minarium Prawa Pracy. a 
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Ksiożki czekaio na was 

Do najpoczytniejszych w latach między­
wojennych. pisarzy radzieckich należał w 
Polsce niewątpliwie Leonid Leonow -
dzięki przekładom jego powieśct ,.Zło· 
dziej". „Borsukt''. „Droga na Ocean" t in. 
Oczywiście należący już dzisiaj do starszej 
generac'I autorskiej. Leonow zajmuje jed· 
no z czo/owych miejsc w literaturze swego 
kraju. Ostatnio ukazał się u nas przekład 
jeszcze jednej ksiątkl Leonowa pt. .,za­
piski Kowlaklna" •). Jest to l>ardzo ż11wy. 
ctekawte ujęty psychologiczny wizerunek 
wyobcowanego z porewolucyjnej rzeczywi­
stości drobnomle„zczanina, który to swyclł 
zapiskaclł stara się utrwalić swoje ubogie 
myśli. pragnienia I przeżycia. 

W postaci Kowlakina nie ma ani śladu 
jakiegoś buntu czy aktywne; niechęci wo· 
bee świata. to którym pędzi się żalosną 
egzystencję. Z11ią w tej .,marginesowej" 
postaci naiwne marzenia, jak by to l>ylo 
dobrze tyc na śwtecte •• bez wtelklch lu­
dzi", no i bez w l elklch zdarzeń, które po­
tężną falą zmywają z powterzchnl z!e?nł 
przede wszystkim taktch włatnle jak Ko­
wlaktn. 

• • 
1'om opowladalł Jamesa Jonesa. wydan11 

pod tytułem .,Niedzielna alergia"••) za· 
Wiera 13 pozycji, które powstały główni11 

w latach 1941'-1957 . Powstać - powstali/. 
tylko że nikt tell nie cllctał drukować aż 
do czasu, gdy Jonesowi udało się wyda<' 
obszerną - uznaną wkrótce za best~ .tler 
- powieść - „Stąd do wiecznośct". w któ· 
rej przedstawU on bardzo krytyc%nle (i 
prawdziwie) stosunki w armil amerykań· 

„Poctągi pod specjalnym nadzorem" 
powtesć wybitnego autora czeskiego 
Bohumila Hrabala jest dwuplaszczyznowa: 
jedna plaszczyzna, to groteskowo przed­
stawione życte mieszkańców malej atacyj­
kl kolejowej; płaszczyzna druga, to ponu­
ra rzeczywistość okupacji hitlerowskiej, bo 
w tych właśnie latach toczy się akcja, a 
tytuł powteśct .,Pociągi pod specjalnym 
nadzorem"•••) symbolizuje niejako fstotą 
I klimat tej wojennej rzeczywistości. I jak 
to ntektedy zdarzało stę I zdarza. dość ba-

IZ literatury przekladoweij 
sklej. Jale wiadomo, Istnieje td polski prre 
kład tej glośnej powleśct. 

nalna postać mlodego praktykanta kolejo­
wego przeistacza stę pod ctśnientem 
ważkich okoltcznośct - w kształt heroicz­
ny. Wysokie walory artystyczne I ożywczy 
nurt humanizmu, charakteryzują tę nowq 
powieść Hrabala. 

B. D. 

•) PIW, tłumaczył Adam Galis; str. 112; 
cena 10 zł. 

I zwróciła sle do mnie z dyskretnym zanytanlem: 
- Jak oańska e:odność? ••• 

I 
A z Jeszcze głebszym westchnieniem odtworzYłem w l)llmle­

ei napisana ~ilka wiosen temu fraszke: 

T:> nrzecleł nad sztukami sztuka 
• być pt>pularnym. jak Łazuka, 

H. SAFRIN 

Leonow postada nie tylko upodobanie. 
lecz I kwalifikacie do konstruowania wia· 
rogodnego zaplecza psychologicznego 
swoich bohaterów. Te kwalifikacje znala· 
zly pelny wyraz t to „Zapiskach Kowtakl· 

Wśród opowtadań zawartych w zl>iorze 
„Niedzielna alergia" można rozróżnić dwie 
zasadnicze grupy tematyczne: walki z Ja­
pończykami na Pacyfiku, w których bral 
udzlal autor I wspomnienia jego z lat dzie 
ciństwa i młodości. Są też pozycje prezen· 
tujące ,.obiektywnie" przectętnq ol>yczajo­
wość amerykańską. Chociaż poziom formal 
ny wszystkich opowiadań nie jest calkoWi­
cle wyrównany, świadczą one zawsze o 
świeżośct pomyslów autora I jego szacun­
ku dla życiowej prawd11. 

••) Wyd. „Książka I Wiedza", tłumaczyła 
Zofia Klerszys; str. 316, cena 20 zł. 

na',. 
0••) PIW, tłumaczył A. Piotrowski; str. 

104, cena 10 zł. :(. 
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ZAKŁADY 

PRZEMYSŁU METALOWEGO 

H. CEGIELSKI w POZNANIU 

ul. F. DZIERŻYŃSKIEGO 223/229 

SPRZEDADZĄ 

• 
11 s magazynu instytucjom państwowym, 
I 

I 
I 
I 

uspołecznionym I prywatnym: 

1. OGRZEWACZE ELEKTRYCZNE 

w ilości szt. 2600 

I 
,I 
,I 

• I 

I 
11 
,1 
11 

I 

napięcie znamionowe 1500 V, moc 
1000 W. W ogrzewaniu znajdują się .~ 
3 elementy grzejne na nap. 500 V o 
mocy 333 W każdy. Elementy grzej-
ne połączone równolegle na napię-
cie 500 V mają moc 1000 W, na 

~ 380 V 490 KcaUh i na 220 V 180 
t Kcal/h. 
t Rozmiary: 1260 x 111 x 220 mm. 
t Ciężar 12 kg. 
~ Cena ogrzewacza: 1.131 - zł. 

t !. NAGRZEWNICE ELEKTRYCZNE 

• w ilości szt. 56 

• 

• • I 

• 1• na napięcie znamionowe 3000 V, : 
1
1 moc 22 kW. W nagrzewnicy znaj-

11 duje się 60 elementów grzejnych na ,I 
11 nap. 150 V o mocy 366,7 W każdy. 11 
01 Elementy grzejne połączone odpo- •1 

il wiednio szeregowo-równolegle na 11 
11 napięcie 220 V mają moc 11,7 kW, •1 

11
 natomiast na 380 V 15,64 kW. 1

1 

~ Rozmiary: 1102 x 907 x 435 mm. 11 

~· Ciężar: 148 kg. 1
1 

~ Cena nagrzewnicy 20.680 - zŁ 1
1 

~~ Zamówienia lub zapytania kierować 1
: 

, należy do działu kooperacji, pokój 113, , 
', tel. 312-31, 332-31, wewn. 256, , 
~ telex 041255. 166/k ._ ,~ _______________ , ___ ... 

OGŁOSZENIA E>ROBNE 

Or BORECKJ - gineko-1„FIATA 600" sprzedam. 
log. Traugutta 9 813831 Tel. 448-75 godz. 17-19 
GOSPODARSTWO dzlesię „ZASTAVĘ" kuplę. Lódź, 
c1 ohektart>we tanio sprze ul. Złotno 19 81331 
dam. Ogrodnictwo cztero-
szklamlowe z domem - „COCKER-spaniela" 2-
sprzedam. Józef Kreft. , miesięcznego rod.owodo­
G dynla-Rumla, Kościelna wego (użytkowy) sprze· 
32 272 k dam. Żeromskiego 33, 
NAJLEPIEJ \<upić I sprze m. I 81258 g 
dać każdą nieruchomość PEKINCZYK - miruatu­
w Sp-ni Pracy „Stu- ra. sukę półtoraroczną 

dlum" w Lodzi, ul. Trau sprzedam. Swierczewskie 
gutta 4, tel. 231-73 go 25, m. 6 81320 g 
PLAC kupię. Oferty FUTRO łapki karakuto­
•. 81281" Prasa, Plotrkow-, we. czarne sprzedam. Ce 
ska 96 na 16.000. Tel. 224-31 
PUDELKI sześciotygorl- KOŻUCH damski sprze-
n lowe sprzedam. Dzwonić · dam. Wschodnia 38. m. 
591 ·67, po godz. 1ł l 1s, od 11 81277 

LAPKI karakułowe czar­
ne. nowe eleganckie, roz 
miaT 160146 sprzedam. Ce 
na 15.000 zł. Tel. 233-34 

BLAM czarny łapki ka­
rakułnwe sprzedam. Ofer 
ty „81333" Prasa, Piotr­
kowska 96 

KLARNET niemiecki -
„Obel" 21 klap - sprze­
dam. Oferty „81298" Pra· 
sa. Plotrk<>Wska 96 

GABINET stomatologlcz· 
ny sprzedam. Tel. 337-41 

W PABIANICACH - po 
i<ój, kuchnia. 52 m kw .• 
wygody zamienię na M-3 
bloki, c. o. Wiadomość: 
Zwirkl-WleurY 15. m. 3 

DWA małe pokoje, ku­
chnię, sł<>neczne, rozkła­
dowe. stare budownictwo, 
zamienię na M-3 lub 
M-4 bloki ewent. na dwa 
pokoje, kuchnię !Ub du­
ży pokój, kuchnię stare 
budownictwo. Oferty -
„81259" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

INŻYNIER poszukuje nie 
krępującego pokoju. -
Dzwonić: 230-77. po 16 

PRACUJĄCY, samotny, 
członek spółdzielni mie­
szkaniowej poszukuje mle 
szkania sublokatorskiego 
z niekrępującym wej­
ściem w okolicy Pabia­
nic blisko tramwaju U 
lub w Lodzi. Oferty 
„81291" Prasa, Piotrkow­
ska 96 

INŻYNIER poszukuje po 
koju sublokatorskiego. 
Oferty „ 81296" Prasa. 
P!otrlrnwska 96 

GARU 
Jarosława 
Tel. 436-7.5 

odstąpię - ul. 
Dąbrowskiego. 

81300 g 

LOKAL 180 m kw. od­

ASYS.TENT - matematy 
ka. przygotowuje do 
egzaminu - Politechni­
ka, korepetycje. Tel. 
527-23, po 20, Kamiński 

ZGINĄL pies duzy, tół· 
ty (stary) na oczach miał 

bielmo. Odprowadz.lć za 
wynagrodzeniem: Stok!, 
ul. Krokusowa G2 

dam w dzierżawę. Tel. UDZIELAM lekcji francu 
381·01 81359 g skiego, korepetycje. Tel. 

341-66. Szafnlcka 
UNIEWAŻNIA się :z:agu­
bioną pieczątkę o treści: 
„Liga Obrony Kraju 
Lódzkl Radiokiub. Lódź, 
ul. Piotrkowska 53" 

DOCHODZĄCA pomoc do 
dzlecka natychmiast po­
trzebna. Krzemieniecka 
20, m. 15, godz. 16-18 

POMOC cl.o dziecka do­
chodząca - potrzebna. 
Srebrzyńska 38, m. 1. 
Stelmaszek. Zgłoszenia 
po . godz. 16 81353 g 

POMOC d-0 dwuletniego 
dziecka (najchętniej ren 
cistka) na sześć godzin 
dziennie pilnie potrzeO-ł 

na. Killńsklego 82, m. 13 
tel. 358-81 81288 g 

UWAGA! Najwięcej ofert 
posiada Prywatne Biuro 
Matrymonialne „SYREN· 
KA", Warszawa. Elekta· 
ralna 11. Informacje 10 
zl znaczkami 273 k 

POSIADAM samochód 
„Warszawa" 1 wolny 
czas. Oferty „81339" Pra 
sa. Piotrkowska 96 

ZDOLNĄ uczennicę przyj 
mie tryzjer. Kilińskiego 
258 81356 g 

MGR Int. chłodnik-kli­
matyzator z praktyką po 
szul<uje pracy na pól eta 

WYWAŻANIE kół samo­
chodowych likwidujące 
drgania samochodu I nad 
mierne · zużycie opon wy 
konuje: mgr inż. Su pa­
dy, Suwalska 24. tel. 
438-78 80256 g 
FRYZJERKI: Renia I Ze 
nia z Llmanowsk~ego 117 
zapraszają szanowne 

SUPERELEGANCKIE su­
knie ślubne artystycznie 
wykonane - wypotyczy 
wypożyczalnia sukien Za 
chodnia 75. Nowakowska 

Klientki do r.ikladu przy ARTYSTYCZNIE wykt>nu 
ul. Przybyszewskiego 58 je stroje ślubne z powie 
MATEMATYKA, fizyka rzonych materiałów tir-
- korepetycje. Student ma ,.Roma" Zachodnia 
Obniski, 313·31 81313 g 75 Orich 80890 

I Zlecenia I 
: naw ~~.!~!! .~~~!n~ne I 
\ 
I 

I 

p r z Y J m u J e do w y k o n a n i a I 
SPOŁDZIELNIA PRACY 

„ARMATURA" 
ŁODZ, ul. DUŃSKA 23. 

·--------------------I tu. Oferty „81363" Prasa, ~ 
Piotrl<<>ws\<a 96 

I 

POKOJU w godzinach po POSZUKUJĘ osoby do '• 
po!udruowych 2 razy w I pracy na prasie (prod ul< ' 
tygodniu poszukuję. Oter cja tarcz szkolnych I ,• 
ty „81336" Prasa, Piotr- emblematów). Tel. 548-31 • 
kowska 96 - wieczorem 51371 I 

Wydział zaoczny .I 
.I 

TECHNIKUM EKONOMICZNEGO 
,• 
,I 

w ŁODZI ,1 

•• „„ •• „„„.„ •• „„.„.„.„ •••• „„„„. 1 PRZYJMUJE JESZCZE KANDYDA· 1

1 : . s z L AK I:' : . TOW NA SEMESTR WIOSENNY. I 

~ I ł Zapisy przyjmuje I Informacji udzlela
1
' 

W KAŻDEJ ILOSCI 

ODSTĄP IM Y BEZPŁATNIE 

(odbiór własnym transportem). 

Zgłoszenia: 

ZAKŁADY 

PRZEMYSŁU ODZIEŻOWEGO 

: . 
: 1 sekretariat, ul Księży Młyn 13/15, 

i I - tel. 626-33, 167/k ~ 
=~_, __________________ _ 
• • • • • • PRACOWNICY POSZUKIWANI 

: „E M F 0 R" INŻYNIERA - MECHANIKA Ee znajomością 
• sprzętu budowlanego na stanowisko głównego 
: W ŁODZI, ul. STERLINGA 26, j mechanika. INZYNIERA o znajomości spawalnic-
• twa na stanowisko kierownika działu kontroll 
; tel. 287-00 do 05, wewn. 241 I technicznej przyjmie natychmiast z terenu m. Ło 
~ (d I ł t h i d ) dzi Przedsiębiorstwo Instalacji Przemyslowych 
"' z a ee n czno-gospo arczy • •• Instal" w Łodzi, przy ul. Brukowej nr 20. Wa-

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• runki płacy i pracy do omćw1enia. 206-k 

I 

KIEROWNIKA Zakładu Gospodarki C1e1>lnej z wy • 
kształceniem wyższym plus ó lat praktyki zawo. 
dowej luh średmm plus 7 lat praktyki zawodo­
wej, wymagana specjalnos(: - instalacje central. 
nego ogrzewania, budowa sieci grzejnych lub 
energe tyka cieplna, przyjmie z terenu m. Łodzi 
Miejski Zarząd Budynków Mieszkalnych Ł.ód:ł. -
Sródmieśc1e w Ł.odz1, ul. Buczka 6. Zgłoszenia 
przyjmuje samodzielna sekcja d/s osobowych i 
socjalnych w godz. 8-15. 186-IE 

KIEROWCĘ z 1 lub II kat. prawa jazdy do 
obsługi samochodu m-ki „ Warszawa„ w systemie 
zatrudnienia 24 x 24 oraz TECHNIKA SAMOCHO­
DOWEGO z co najmniej 3-letnią praktyką zawo­
dową zatrudni Wojewódzka Komenda Straźy Po­
żarnych w Łodzi, ul. Czołgistów 66 (Nowe Złot• 
no). 202-k 

CZTERECH TECHNIKQW piwowarów lub TE• 
CHNIKOW przemysłu spozywczego zatrudnią z 
terenu m. Łodzi Łódzkie Zakłady Piwowarsko· 
Słodownicze w Łodzi, ul. Orla 25. 209-k 

PRZETARG 

Przedsiębiorstwo Państwowe „ Warzywa, Owoce 
i Kwiaty" w Lodzi, ul. Zielona Z4 ogłasza prze­
targ nieograniczony na dostawę w 1970 r. 1. Kwia­
tów sztucznych - 20.000 szt., 2. Wyrobów w 1en­
cowych a) preparowanych gałązek z liścmi dębo­
wymi lub bukowym; w kolorach zielonym lub 
brunatnym - 1.200 kg, b) preparowanych liści pa­
proci dwukolorowych, . trzy kolorowych, c ieniowa­
nych brokatem - 60.000 szt., c) ostów farbowa. 
nych i cieniowanych w kolorach - 15.000 szt., d) 
szyszek świerkowych malowanych i brokatowa­
nych - JO.ODO szt.. e) hśc1e laurowe preparowane 
- 20 kg. 3. Koszyczków wikl inowych lakierowa. 
nych do kwiatów w różnych w:elkościach - 10.000 
szt. 4. Szarf papierowych w kolorach - 50.000 
mb., 5. Wyrobów ceramicznych różnych - 60.000 
szt., 6 Kółek do wieńców - 50.000 szt., 7. Mieszan 
ka torfowa do kwiatów - 25.000 torebek, 8. Ozdo­
by choinkowe różne - 8.000 tuzinów. 9. Wazon iki 
szklane - 10.000 szt. Zamówienia przedsiębiorstwo 
składać będzie w okresach miesięcznych. W prze­
targu mogą brać udział orzedsiębi orstwa państwo. 
we, spółdzielnie oraz 0 soby prywatne. Oferty w 
zalakowanych kopertach z wzorami oraz z poda­
niem zatwierdzonych cen przez właściwą Komcslę 
Cen należy składać w sekretariacie przedsiębior­
stwa, ul. Zielona 24 do dnia 24. I. 1970 r Kom i­
syjne Ołwarcle kt>pert z ofertami nastą.pl dnia 
28. 'I. 1970 r. o godzin ie 10. Przeds iębi orstwo za­
strzega sobie prawo wyboru oferenta , jak rów. 
n l eż un ieważnienia przetargu bez podania przy­
czyny. 193-k 
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R A·D I O 
IOBOTA, 1fl STYCZNIA 

PROGRAM l 

8.00 Wlad. a.10 Dzień dobry, tu 
Red. Spal. 11.15 Mozaika muz. 
8.44 Koncert życzeń. 9.00 Dla 
kl. Ul-IV „Czasolotem do Toru­
nia". 9.20 MelOdie Jana I Józefa 
Straussów. IO.OO Wlad. 10.05 „Ro· 
mans polski" - fragm. pow. 10.25 
Z muzyki klasycznej. 10.50 „ w 
kurpiowskiej stolicy". 11.00 Dla 
szkól średnich cykl: Polska I 
świat. 11.20 (L) Koncert ork. man 
dollnlstów LRPR. 11.49 ROdzlce a 
dziecko. 11.57 Sygnal czasu I hej 
nał. 12.05 Z kraju i ze świata. 
12.25 Koncert z polonezem. 12.45 
Rolniczy kwadrans. 13.00 Dla kl. 
ll:II-IV „Kłapouchy obchodzi uro 
dzlny" - słuch. 13.20 Rosyjskie 
pleśni l tańce lud. 13.40 Więcej. 
lepiej, taniej. 14.00 Czy znasz tę 
książkę. 14.30 Muzyka polska. 
15.00 Wlad. 15.05 Godzina dla 
dziewcząt 1 chłopców. 16.00 Wlad.. 
16.05 Spotkanie z piosenką ra­
dziecką. 16.30 Popołudnie z mło­
dością. 18.50 Muzyka I lfktualno 
ścl. 19.15 Dziś pytanie. .. dziś od 
powiedź. 19.30 Wędrówki muz. 
po kraju. 2p.oo Dziennik. 20.25 
Piosenki żołnierskie. 20.47 Kroni­
ka sport. 21.00 (L) Program z 
dywanikiem. 22.05 Wszystkie pa­
ry tańczą. 23.00 Dziennik. 23.10 
D. c. wszystkie pacy tańCZI\. 24.00 
W lad. 

PROGRAM U 

wa Conchlta Nautlsta 22 45 Ze­
spól Dziewiątka. 23.15 Wieczorny 
koncert muzyld popul. 23.50 Wla 
dom ości. 

PROGRAM m 

14.00 Program dnia. 14.05 Prze­
boje na start! 14.20 Peryskop. 
14.45 Magazyn słowno-muz. 15.30 
„Człowiek - Istota znana". 15.50 
Zwierzenia prezentera. 16.15 „ Vi­
vre pour vivre". 16.40 Murarz -
rep. 17.00 Niedzielne rytmy. 17.30 
„Rycerz nieistniejący" - odc. 
pow. 17.40 Mój magnetofon. 18.00 
Ekspresem przez śW!at. 18.05 Po 
lon la śpiewa. 18.20 Opowieści lo­
wleclde. 18.35 Kronika zespołu 
Blind Faith. 19.00 „Nlep~rne ka 
myk!" - słuch. 19.30 Mini-max. 
20.00 „Skomplikowana historia" -
humoreski autorów czeskich. 20.20 
Konsonanse l dysonanse. 20.50 Sa 
latka po czesku. 21.15 Pudełko 
cygar. 21.25 Melodie z autogra­
fem St. Mikulskiego. 21.50 O. Res 
plghi - Dawne tańce l arie na 
lutnię. 22.00 Fakty '1nla. 22.0Q 
Gwiazda siedmiu wieczorów -
W. Matuszka. 22.20 Legendy I 
kontrasty AJaski. 22.35 Dla ele­
ble, dla mnie, dla was. 23.00 Głos 
poety - St. Grochowiak. 23.05 
Muzyka nocą. 23.50 Na dobranoc 
gra Errol Garner. 
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·p O D Z I Ę K O W A N I K 

Wszystkim. którzy wzięli u­
d7.iał "' pogrzebie naszego u· 
kochanego Męźa, Ojca, Teścia 
i Dziadziusia 

S. ł P. 

Tadeusza 
Wilczyńskiego 

a w •zczegółności Oddziałowi 
Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Andrzejowie i jej komen­
dantowi St~nislawowi Cinpiń· 
skiemu, składamy tą drogą 
najserdecznieJsze 11odziekowa· 
ni a. 

ŻON A, SYNOWIE 
SYNOWE, WNUCZKI 

I POZOSTAŁA ' RODZINA 

Ciekawe! - Przeczytaj! 
PUSTOSZEJĄ SEMINARIA 

DUCHOWNE 
W krajacn zachodnich dotkli­

wie odczuwa się kryzys tzw. po 
wołań kaplailskich. Zawód księ 
dza staje się coraz mniej popu 
larnv, co powoduje, że z roku 
na rok zmniejsza się liczba kan 
dydatów do stanu duchownego. 
Jednocześnie coraz więcej klery 
ków opuszcza mury seminariów 
duchownych. Np. w USA w r. 
1958 seminaria duchowne opuści 
Io 37 proc. alumnów, w 1963 
roku ich liczba wzrosła do 44 
proc., w 1968 osiągnęła 50 proc 
a w ub. 68 proc. 

WZROST NAPADÓW 
Opinia publiczna Szwecji jes 

zaniepokojona stałym wzrostem 
przestępczości. W 1969 roku~_ I 
ilość zabójstw zwiększyła si 
w stosunku do roku poprzed 
niego. o 6,8 proc., a ilość napa 
dów połączonych z pobiciem o 
48 pror.. Zjawiska te wystepują 
najcześciej w Sztokholmie i 
Goeteborgu. Sprawcami za 
bójstw i bandvckich nanadów 
j"st 1!'16wnie młodzież. działaja 
ca pod wpływ"m upojenia nar 
kotykami, względnie alkoholem. 

CZYŻBY NOWY BIAt.Y DOM? 
Agencj" AFP dono•i. że pre 

zvdent Nixon, zamierza nadać 
swej 1>rywatnej rezvdencji w 
San Clem„nt" "' Kalifflrnil, sta 
tut drul!'iej siedziby władzv wy 
konawczel. AFP uważa, te na 
decyzje Nixona, wuł„nRł fakt, 
7e pochodzi nn z K~lifornii i 
~e stan ten ma le.pszv klimat. 
anlteli Wa•zynecton. Tnaczej sa 
d7f je"nak nostepnwa prMa 
U~A. Pl•7'e ona m. in.. te ,.l>o 
J?~te wars:t'\uv l>Tzemv~lowe Ka 
Jifornii. 'T.Dane 7,P 111;wvch z~C"':ho 
w~wczvcłJ no~l!'tłhw ·~a btt+~?:t­
Nixonowi. "'"'- dnil"''l::tihza snołe 
„.,.nią h1~noś~ reg-ionu waszyng 
tońc:lfieP"n" ••• 
Cóż! Wvn~"" chyba Zl!'Odzić 

sie „ tn. OlliT'lia. 

WODY TEl>VTOlłIALNB 
- 320 KM 

R7.ad Vrug-waju. u•tall1 zasieg 
swoir.h wód tervt<>rialnyl'h oraz 
granie po.,;vietTznvc11 na 3'Zn km 
tzn. 200 mil od wybnet.a lcT" 111h. 
Stal"V pr,;Pnh !l 12-mil,.,wvr 
woilach tervtoti?lnvch. zar.'10 
wule · ·„rntnnśl' tvlko ""' rvh" 
k6w nrug-wa.iskich. Statki · In 

nycb państw, jeżeli eh~ łowf6 
rvbY w pasie do 3ZO km od wy­
brze.:!y Urugwaju. muszą uzya· 
kiwat specjalne zezwolenia •.• 

(j. s.) 

„Trubadurzy" 
na Balu Prasy 

Tradycyjny Bal Prasy organ!-
. zowany przez Stowarzyszenie 

Dziennikarzy Polskich. odbedz'.e 
sle 7 lutego br. w salach restau 
raeil .. Europa". Obok zespołu 
•. Euterpe•· Arkadiusza Chrzu„. 
cza. który stale tam koncertuj!!. 
organizatorzy postarali sie o ... 
„Trubadurów". Tak więc. obole 
poloneza. tanga I walca tańczy­
my cha-cha i .,kozaczoka"! 

Karty wstępu można nabYWał 
w sekretariacie SDP Łódź. Piotr 
kow„ka 96. III pietro. codzien­
nie od 11 do 15. tel. 341-73 . 

Kol. mgr Wł,ADYSŁA WOWI 
WOŁOWSKIEMU serdeczne 
wyraey współczucia z powo­
du zgonu 

MATKI 
składają: 

DYREKCJA, RADA ZA­
KŁADOWA, POP PZPR, 
KOLEŻANKI I KOLEDZY 

s CENTRALI HANDLU 
OBUWIEM 

Kol. ZOFO ŁODEJ wyrazy 
głębokieg0 współczucia z po­
wodu zgonu 

MATKI 
składają: 

ZARZĄD, POP PZPR, RA­
DA ZAKŁADOWA oraz 
KOLEŻANKI i KOLEDZY 
z ZAKŁADU DOSKONA­
LENIA ZAWODOWEGO 

w ŁODZI. 

Dnia 8 stycznia 1970 roku 

8.30 Wlad. 8.35 Nasze spotkania. 
- Wietnam. 9.00 z popularnych 
suit. 9.30 Wiad. 9.35 Reportaż. 9.55 
Entuzjastom operetkl. 10.25 „Gra 
matyka" - komedia w 1 akcie. 
11.10 Melodie L. BogdanoWicza 
gra Radiowy zespól Studio M-2. 
11.25 Koncert chopinowsld - z na 
grań P. Entremonta. 11.57 Sygnał 
czasu I hejnał. 12.05 z kralu I ze 
świata. 12.25 M. de Falla - Trzy 
tańce z baletu „Trójkątny kape 
lusz". 12.40 (L) Program - ko­
munikaty. 12.45 (L) Przeboje sta 
re I nowe. 13.05 (L) Melodie ze 
Skomllna. 13.15 (L) „Na antenie 
województwo". 13.30 (L) Radio­
reklama. 13.40 „Reportaż" - opo 
Wladanie. 14.00 Wlad. 14.05 Z na­
gra!\ węgierskiego zesp. wok. 
.,Harmonia". 14.30 „Poznański wy 
dawca" - gawęda. 14.45 „Błękit· 
na sztafeta". 15.00 .,Chór nauczy 
cielsk! nie tylko na szczecińskiej l!'••••••••••••••m••••••••••••••lllllll!ł 
estradzie". 15.25 Czytamy „Ruch 
Muzyczny". 15.50 O czym pisze 
prasa literacka. \6.00 Wlad. 16.0? 
Muzyka na parkiecie. 16.45 (L) 
Aktualności łódzkie. 17.00 (L) Z 
cyklu: „Okolice kuftury" - fe!. 
17.10 (L) Mozaika muz. 17.50 (L) 
„Nowości wydawnicze" . 18.10 (L) 
Radioreklama. 18.20 ,. Widnokrąg". 
19.00 •• Echa dnia". 19.17 Zespól 
Pleśni I Tańca „Jutrzenka". 19.30 
;.Matysiakowie". 20.00 Recital ty­
godnia - F. German! - organy. 
20.29 Przegląd aud. literackich 
tygodnia. 20.39 Aud. o musicalu. 
21.09 Wesoły kramik. 21.24 Muzy 
ka 'tan. 22.00 Z kraju l ze świa 
ta. 22.27 Wlad. sport. %2.30 Spte-

zmarła, przeżywszy lat fO, 

PODZIĘKOWANIE 

Wszystkim, którzy okazali wiele •erca w związku :r dłu• 
cotrwalą chorobą oJ:az wzięli udział w pogrzebie 

S. ł P. 

nieodżałowanej pamięci 

S. t P. 

Konstanfeqo Kardasza 
Otylia 

Mroczkowska 
a w szczególnoki tym którzy w bardzo serdecznych sło­

wacb Pożegnali Zmarłego, tą drogą składają najserdecz­
niejsze podziękowania 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
12. I. 197ł r. o godz. 14,30 z 
kaplicy cmentarza na Zarze­
wie, o czym zawiadamia stro­
skana 

ŻONA I CÓRKI 

Msza łw. żałobna z11. duszę Zmarłego odprawiona zosta­
nie w środę 14 stycznia br. o godz. 8 rano w kościele 

Matki Boskiej Zwycięskiej. RODZINA 

OllllllllUllllllllRlllllllllllllllllllllllllllllllllllllUUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll Dlll llllll Ili lllllUl 

Z. Zeydler- Zborowski 

- Tak. ŻaproJ)O!lu1 coś. Pótnlej przedy­
skutujemy twój l)rojekt dokłaqn!e. 

Umilkli. 
Usiadł w głębokim fotelu I zapalił pa­

pierosa. Patrzył w okno. Przez chwile ba­
wił sle puszczaniem kółek z dymu. 
Przyglądała się jeg0 kanciastej głowie. 

osadzone! n~ muskularnym karku. pokry­
tej krótkim. !!!estym włosem. Ta bezwzględ­
na. brutalna s iła imp0nował.a lej . ale by­
wały chwile. że nie mogla zapanować rrad 
ogarniającym ja lękiem . Bala sle człowie­
ka. który był Jej mężem. Kiedvś uległa złu­
dzeniu: sądziła. że taki meżczvzna zapew­
ni spokój I bezpieczeństwo. Stało sle Ina­
czej. Nigdy nie rzula sie przy nim bez­
p!eczna. Coraz bardz'.el oddalała !rle l gdv­
bv nie uczucie ~trachu. tuż dawno bvłabv 
odeszła na zawsze. Nie miała pewności. 
czy on w ie . że w je1 żvclu sa inni meż­
czyżni. Nl!!!dv n.a ten temat n:e rozma­
wtall Czasem w Jego małych. lekko skoś­
nych oczach pojawiał sle złowrogi błvsk. 
Wtedy przerażenie dosłown!e ja oaral!źo• 
walo Nie mogła wydobvć z siebie gJos11. 
rece I nogi odmawlałv oosłu~7.eństwa. · A 
przecl~ była typem silnej kobiety. Nie­
łatwo la bvlo zastraszyć. 

- Karolu .•• 
- Co? 
- Co zrobimy z trupemT 
- A co s!e zwykle robi z trupem? 
Patrzyła na nle!!!o zmieszana. niepewna. 
- Jeżeli ktoś umrze... leżeli ktoś umrze. 

to go sie kładzie do trumny I zakopuje 
w ziemi. 

- No właśnie! Widzę. -że 1e&teś znakomi­
cie poinformowana w tych sprawaeh. 

- Ale lak ty sobie właściwie to WYObra­
:!;asz? 

- zwvczajnłe. Czv n!gdy nie byłaś na 
niczyim p<>l(rzeb~e? Przecie? n!edawno po­
Chowałaś nawet własnego meża. 

- No dobrze. ale .•. 

Zwr6clł ku nlel du.ta. kwadratową twarz. 
Uśmiechnał się. pokazując mocne. zdrowe 
zeby. 

- Zdenerwowa·na? 
- Nie.... tylko nie ba-rdzo rozumiem .•• 
- I n!e trzeba. dziecino. żebyś rozumia-

ła. Ja tu 1estem od tego. W swoim czasie 
wszY!ltko cl wy jaśnie. Na ra z'e n ie zaprza­
taj sobie ślicznej główki. I nie ściągaj tak 
brwi: zmarszczki cl sie robia. 

Odruchowo dotknela czoła. 
- SłuchaJ... Może zaJrze do niego? Może 

mu czegoś Potrzeba? 
- Dobrze . Zajrzyj. A !'(dyby chciał leka· 

rza, pow!edz. że doktor Majewski wyje­
chał z Warszawy ! że wróci dopiero po· 
jutrze. 
Była jlń w drzw'.ach . gdy odwróciła i;lę 

nagle I z podz!wem spojrzała na męża. 
- Zaczynam rozumieć Karolu. Jesteś ge­

nlalnv. 
Uśmiechnął sle z zadowolen '.em. Jak każ­

dy meżczyzna lubił. tebv E!o chwanono. 
- Dopiero teraz to zauważyłaś. gołą­

beczko? 
Wyszła. zamY1<a1ac za sobą ostrożnie 

drzwi. Wiedziała. że Karol nie lubi hałasu. 

Półmrok panował w dużym. kwadrato­
wym pokoju. Stojaca przy tapczanie lam­
pa. oclen!ona ogromnym abażurem. rzucała 
słabe. pomarańczowe światło . 

- Ja·k samopoczucie. wujaszkuT 
Zdjął okulary I położył 1e na kołdrze 

e>bok zeszvtu I długopisu. Pa.rodniowy za­
rost rysował s!e nieb!eskawvm cieniem na 
jego szerok\ej. obrzekłe1 twarzy. Czarne. 
okrągłe oczy patrzyły z denerwujaca na­
tarczvwościa. Przvpominał ogromna marne 
ubraną w błekitna pidżame. .. Wszyscv w 
te! rodzinie są tacy" - pomvślała Teresa. 
spoitlądalac na kudłatą pierś wuj aszka. 
Jakże ten człowiek był podobny do Ka­
rola! 

- Czuje sie już zuoeln!e dobrze - PO­
wledzlał troche schrypnietym E!łosem. 

Daj ml. kochanie. c00 do picia. Zaschło mi 
w ga rdle. 
S'~nela po dzbanek z lemon iadą I na­

pełn ił a wysoką. kryształową szklankę, 

- Prosze. 
Wypił rhc1wle. odetehnął !!!lęboko I oPSrl 

sle wvl!!odnlej o poduszki. 
- Gdzie Karol? 
- w •wolm pokoju. Chcesz z nim poroz-

ma w!ać? 
Wzruszy! ootężnyml ramlonaml. 
- A o czym będe z nim rozmawiał? Nie 

lubię rozmów. które do n:czego nie prowa­
dzą. Jeże!! miałby m l coś do zakomuniko­
wan:a. to chyba przyszedłby? 

- sadze. że tak. 
Przeciągnal sie I ziewnął. 
Teresa nie przestawała myśleć o Ol'(rodz'.e 

zoologicznym. Skojarzenie było nazbyt 
silne. 

- Jak sle czujesz? 
- Mówię ci, że znakomicie. Mam dogyć 

leżenia. Jutro W&taJę. Pójdziemy gdzieś na 
wódke. 

- Nie żartuj! 
- Wcale nie żartuję. Zbrzydło mi choro-

wanie. Znam ciekawsze zajęcia. 
- Musisz uważać na serce. Lekarz mó­

W:ł że masz m\Aotanie prżedslonka. 
Wujaszek poruszył s:e niecierpliwie. 
- Da1 ml spokój z lekarzami. Oni wszy­

scy mają migotanie mózgownicy. 
- A ~reszta nie mam tu n.ie do gadani.a. 

Porozumiesz sie z Karolem. Wreszcie to 
on jest twoim siostrzeńcem. a nie Ja. 

Pole>żYł dłoń na piersi I westchnął głę­
boko. 

- Czas za±Yć lekarstwo - rzeki spoko1-
niej. wskazu.lac na stolik. - Nakap mi do 
kiellszka. tylko nie więcej niż dwanaście 
kropli. 
Wzleła flaszeczke. kroplomierz I skrupu­

latnie odmierzyła dwanaście kropli lanato· 

su:_u.Z wodą. z herbata czy z lemoniadą? 
- spvtala. 

- Wszystko jedno Może być z woda. To 
I tak n ie ma prawie żadnego &maku. Bar­
dzo sympatyczne lekarstwo. 

Wypll I wvtarl chustką !lpocona twarz. 
- Du~zn„ tu. Otwórz trochę okno. 
- Nie zawieje cleT - gpytała troskli-

wie. 
- Nie. Jestem przecie:! orzykryty. Po­

trzeba ml oowletrza. Dobrze bv mi zrobił 
wyjazd na wieś. Co o tym sądzisz? 

- Myślę. że to doskonaty pomysł. Trze­
ba s!e naradz i ć .z Karolem. 
Podeszła do okna I sza•rpnela klamkę. 

Cały czas zastanawiała sle nad tym. czy 
właśeiwle odgadła plan Karola. 

(13) (Dalszy ciąg nastąpi) 

TYDZIEN w TV 
SOBOTA - 10 STYCZNIA 1910 B. 

t.35 - ,,Kociaków nle zabieramy" - film tab. prod. czeeb. 
10.55 - B!ologla dla klas In licealnych - Radiacja przystoso­
wawcza ssaków. 11.25 • Przerwa. tt.55 - Geografia dla klas 
VI - z biegiem Duna1ca. 12.25 - Przerwa. 14.20 - Progra.Dt 
dnia. lł .25 - 'l'V Kurs Rolniczy - Intensywny tucz mięsny. 
15.00 - Wychowanie fizyczne naszych dzieci. 15.10 - Program 
tygodniowy 15.30 - Przerwa. 16.35 - Program dnia. 16.łO -
Dziennik. 16.50 - Teatr Młodego Widza. A!lną Korta I Ta­
deusz Nowak „Gnlewko syn rybaka" - odc. TI pt. „Znak 
Orla". 17.50 - Spotkania z przyrodą ' 18.15 - Z cyklu: „Przez 
antypody 18.30 - Tele-Ech<'. 19.28 - Dobranoc. 19.30 - Moni­
tor. 20.20 - „Skrzypek z/kwartetu Czastuszklewlcza" - kaba­
ret. 21.20 - Ddenr.ik 21.40 - Ogłoszenie wyników plebiscytu 
na IO najlepszych sportowt'óW 1969 r. Sprawozdanie z balu 
Mistrzów Sportu w PKiN. 22.15 - .,Siedem pytań w sprawie 
m!lości" - fj!m fab. prod. węg. z.,.25 - Program na jutro. 

NIEDZJELA - U STYCZNIA 1970 B. 

8.45 - Program dnia. 8.50 - TV Kurs Rolniczy - IntensYW• 
ny tucz mięsny . 9.30 - Przypominamy, radzimy. 9.40 - „Ru­
dy, miód I krzyt.e" - polski tllm telewizyjny z cyklu: Czte­
rej pancerni I plP.s. 11 .00 - Prospekt Kallnlna. 11.30 - Dzien­
nik. 11.45 - „wesoły kulig" - program zespołu Kamlon~a 
& Lysej Góry. 12.20 - Przemiany. 12.so - Film z sertl: Cecylia 
- lekarka wiejska. 13 15 - .,Konik Garbusek". 14.15 
„Porwanie" - polski fllm tetewlzyjny z serU: „Przygody pa­
na Michała" 14.45 - Piórkiem l węglem". 15.05 - Spotkanie 
z pisarzem. 15.35 - „Z'lpraszamy na pól czarnej" - pre>gram 
estr11dowy. 16.35 - ;.Wernisaż" rep. filmowy. 18.45 - PKF. 

17.00 - Sezsm muzyczny. 18.00 - „Dzień pierwszy" - pro­
gram dok. 18 30 - Mecz hokP.jowy o mlstrzo•two T Ugl .,Na­
przód Janów - Legia Warszawa. 19.20 - Dobranoe. 19.30 
- Dziennik. 20 os - „Lot nr '" - film tab. 21.411 - MacazyD 
sportowy. 22.40 - Program na jutro. 

PONTEDZIALEK - 12 STYCZNIA 19'10 l'L. 
14.25 - Politechnika TV: Fizyka - kurs przygotowawen-. 

Praca I ciepło l Sprawność sllnikacleplnego. 15.28 - Przerwa. 
16.35 - Program dnia. 16.40 - Dziennik. 16.50 - „Zwierzy­
niec" - w programie m. In. film z serii: ,.Pi-zygody dziwne­
go psa Huckleberry". 17.35 - Echo stadionu. 17.55 - t.WD. 
18.IO - „Jakim jP.steś łodzianinie?". 18.45 - „Eureka". 19.20 
- Dobranoc. 19.30 - Dziennik. 19.55 - Wielka Styczniowa 
z cyklu: „Kierunek zwycięstwo". 20.25 - Teatr Telewizji: 
Tadeusz Rittner „W małym domku". Po teatrze ok. 22.05 
- Dziennik. 22.20 - Program na jutro. 22.25 - Polltecbolka 
TV: Fizyka - kurs pr<.yg. (powt.). 

WTOREK - 13 STYCZNIA 1970 R. 

9.55 - :Język polski - ltl. I Ile. - Jan KoNianowskt - i.Od· 
prawa posłów greckich". 10.25 - „Ktokolwiek wie" film 
fab. prod. poi. 12.00 - .,Wybieramy zawód". 12.20 - Przerwa. 
12.45 - Przysposobienie Rolnicze - Nawozy azotowe. 13.15 
Przerwa. 13.55 - Przy•posoblcnle Rolnicze - Nawozy azoto­
we. 14.25 - Politechnika TV: Matematyka - I rok Ekstre­
mum funkcji - cz I 1 cz. n . 15.20 - Przerwa. 16.20 - Pro­
gram dnia 16 25 - LWD. 16.40 - Dziennik. 16.50 - Telewizyj­
ny Ekran ·Młodych. 18.30 - Transmisja z T dnia turnieju ko­
szykówki o Puchar Warszawv. 19.0o - Z cyklu: Polowanl<" 
• ochrona przyrcdy. 19.20 - Dobranoc. 19.30 - Dziennik. 20.05 
- .. Ktokolwiek wie" - fllm fab. prod. poi. 21.40 - Panorama 
literacka. 22.10 - Dziennik. 22.25 - Program dnia. 22.30 - Po­
litechnika TV: Matematyka - I rok (powt.). 

SRODA - 14 STYCZNIA 1970 R. 

9.55 - Historia - kl. VII - O wolność ojczyzny I ludu. 
I0.25 - „Sclganv". 11.15 - Przerwa. lt.55 - Fizyka - kl. Vl. 
Naczynia połączone. 12.25 - Przerwa. 12.45 - Wychowanie 
obywatelskie (kl VlU' - Szkol!my fachowców. 13.15 - Przer­
wa. 14.25 - Matematyka - kurs p!'7.vgotowawczy - Objętośc1 
l Zadania konstrukcy1ne - cz. I. 15.30 - Przerwa. 16.35 - Pro­
gram dnia . l6.40 - Dziennik. 16.50 - .. Kino Bolka l Lolka',',· 
17.15 - „Sl11daml Lenina". 17.40 - LWD. 17.55 - .,Wyprawy • 
18.20 - Magazyn TTP. 18.35 - Spacery Warszawskie. 19.20 -
Dobranoc - ,.'Kubuś Puchatek". 19.30 - Dziennik. 20.05 -
,.Sclgan:v". 20.55 - ,.!"wlatowld". 21.25 - PKF. 21.35 - Recital 
śoiewac•y Ryszarda Tqras~wlcza. 22.05 - Dziennik. 22.20 -
Program na jutro 22 25 - Matematyka - kurs przyg. (powt.). 

CZWARTEK - 15 STYCZNIA 1910 R. 
8.15 - Matematyka w ukole Granica cle.gu - ez. TI. ł.411 

- Przerwa. 9.55 - Je,yk pol•k\ - kl. V1 Bolesław Prus -
Anielka. 10.25 - Przerwa 12.45 - Mechanizacja upraw mlę­
d7.Yrz~dowvch 13.15 - Przerwa. 13.55 - Mechanl7RC1a upraw 
mlęd7vrzedowych . t4.2'i - Geomet.rla - t rok. Aksonometrii! 
pro•tok11tna t Akąonometrla uko~nokatna. 15.30 Przerwa. 
16 35 - Prol!!ram dnia. 16.40 - Dziennik. 16.56 - Ekran z brat­
kiem w progr. m In. mm z ser!\: .. Thlerrv Sm!alPk". 17.55 -
LWD. l8.1r - Czwarta zmiana. 18.40 - Giełda p!O'lenkl. l~.2ft 
DobrRnoc. 19. ~0 - Dziennik 20.05 - Teatr Kobra: Robert C• 
dro Sher1t· .. Powrót o s!c'>dmej". Ok. 21.05 - Ludwik van 
BeethovPn. 21.3; - Ro•mowy o k•ł11tk11rh . 21 .sn - .. KwPstla 
sumienia" - pol•kl tllm. 22.15 - Dziennik. 22.30 - Program 
na jutro. 22.35 - GPo:?"etrla (powt.). 

PIĄTEK - 16 STYCZNlA 1970 R. 
!t.25 - „Wiosna we wrze~nlu" - film prod. CSRS. 10.!!11 -

Wy chowanie cbyw<>telskłe dla kl. VII - •• Zwiedzamy ~lek· 
trownle". ll.25 - Przerwa. li.SS - Wvchowanle p!astvczne 
dla kl. VTI •. Plakat". 12.25 - Pr>erwa. lł.25 - Matematvka -
T mk Ek<trPmum funkc-11 cz. m \ cz. IV. 15.30 - Przerwa. 
!6.35 - ProE!ram dnia 18 40 - D•lennlk. IR.SO - Dla mlod:vr.h 
wld>.ów. 17.40 - LWD 17.55 - .. Tobie Warszawo" - Uroe•vs­
ty koncert z okazji 75 ro<'Tnlcv wvzwo•PniR War•zawy. 19.19 -
DobrRnoc 19.30 - Dz1enntk. 20 05 - .. Smak ?emstv" - tllm 
z •erl\: •. Pr•"<!orlv p11na Michała". ?0 .35 - .. Hory7on•v". 21 .05 -
.. Kledv decvdui11 •Pkundv" - nowpla fllmow~. 21.35 - R'.oo­
k11rą sknl<ów nRrt'IAr•klch o Puchar BP•kldńw w S 7 cnrl<u. · 
22.rn - D71enn lk 22 30 - Program na jutro. 22.35 - Matema­
tyka - I roku (powt.) . 

SOBOTA - t' STYCZNIA 19'8 Ił. 

9.55 - Geografia - kl. VTII - Ameryka Południowa. Ul.25 
- . . Pr•ygoda na Mariensztacie" - mm. 11.50 - Przerwa. 1'.45 
- Nauka o c-złowleku kl. vm. 13.15 - Przerwa. \4.20 - Pro-
gram dnia. 14.•5 - Rasv bydła w Polsc„. 15.00 - Wych'>wanle 
fizyczne na•zych dziec!. 15.10 - Proeram tvgodnla. 15.30 -
P!Prwszy finał turnleiu kM7Ykńwk1 o Puchar Wars~awy. 
17.00 - .. Geo!?rafla bajki" , cyklu: .. D>.iecłellnek ! Sw1er7.0P­
skl". 17.45 - Dz!Pnnik. 18.00 - .. Wars•awskle ~wlt„nle" - pro­
gram z okazji 25-lec-la wyzwolenia WarszawY. 18.30 - .. Pe· 
ga•". 19.20 - Dobranoc. 19.30 - Monitor. 20 .20 - .. z w\7.Ytll 
u Wa~" - pro<'ram ro•rvwk<'wv Po l'.lrn<?r. ok. •1.30 - n?ien­
n1k. 21 50 - .. Pr>ygoda na Mariensztacie" - film. 23.15 
Program na 1utro. 

NIEDZIELA - 18 STYCZNIA 1970 R. 
8.15 - Program dnia 8.20 - Rasy bydła w Polsce. 8.55 -

Przypominamy. radzimy. 9.10 - .. Most" - tllm z serii: .Czte­
rej pancerni l pies". 10.25 - „w starym klnie". 11.25 - .. S•la· 
kami zabytków" tt.5~ - Dziennik. 12.10 - ,.Porównania". 
13.15 - Konkurs skoków narciarskich o Puchar Be~kldów 
w Wiśle 14.00 - PKF 14.15 - .. Cw!erćwlecze zwyclestwa". 
15.25 - „Pałac Knrkowego Króla" - baśń teatralna. 16.15 -
.,Smak zemsty" - mm z ser1l: .. Przyi:ody pana Michała". 16.45 
- Teleturniej wiedzy o Warszawie. 17.40 - Proi:ram rozrvw­
kowy. 18.30 - Estrada literacka. 19.20 - Dobranoc. 19.30 -
Dziennik. 20.05 - „Joe Makbet" - film fab. 21.30 - .• NA1· 
piękniejsza jest muzyka polska". 22.15 - Magazyn Sportowy. 
23.15 - Progr„m na Jutro. 

Zachmurzenie umiarkowane. 

przejściowo duże. W nocy I ra• 

no mglisto. Tempera1ura meni-

... „ ... 

malna minus 16 stopni. maks;r­
malna - 10 stiopnd c. Wiatry 

słabe. zmienne. 
Jutro nada·! mro~no. 

Słońce dziś zajdzie o l?odzi­
nle 15.52. a Jutro \\'Zejdzie o 
7.47 . 

Imieniny obchodza Jan ! WU· 
heJm. (Z) 
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